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Nr. 34. 


O reformę wyborczą 


Sejmik relacyjny J. E. prof. Bobrzyńskiego, 
Jest pod wielu względami pouczającym objawem 
ewolucji, jaka się zwolna odbywa w stronnictwie 
konserwatywnem. P. Bobrzyński, niewątpliwie 
jeden 4 najwybitniejszych członków gripy kra- 
kowskiej, krytykuje wprawdzie dość susowo po- 
mysł powszechnego głosowania, — ale już nie stoi 
na stanowisku bezwzględnej negacyi wobec refor- 
my wyborczej. Natomiast, główny jego wyborca, 
marszałek powiatu, b. posćł na sejm krajowy, nie 
widzi tak wielkich niebezpieczeństw w "ozszerze- 
niu prawa wyborczego na wszystkie werstwy lu- 
dnośei.... 

Nie ulega więc wątpliwości, że wśród inteli- 
gentnych konserwatystów, którzy patrzą cokol- 
wiek głębiej w przyszłość, powszechne głosowanie 
przestało być widmem rewolucyi, a parlament 
oparty na przestarzałych przywilejach wybor- 
czych, nie jest już najwyższym dogmatem poli- 
tyki polskiej... Konserwatyści muszą sobie raz na 
reszcie powiedzieć, że stronnictwa sztucznie pod - 
trzymywane, przy pomocy administracyjno-wy ' 
borczych kombinacyj, zawisłe od łaski i poparcit 
każdorazowego rządu, — nie mają żsdnej prz: - 
szłości, a ich chwilowa, i powierzchowna świ! t- 
ność, zniknąć musi pod pierwszym silniejszy m 
naporem żywiołowej ludowej siły. Fażdy przy- 
wilej, zatem i wyborczy, ma tylko y.rzemijającą 
rację bytu, — politycy zatem, którzy walczą o za- 
sady nie o mandaty, dążyć powinni wszystkiemi 
siłami, do pozyskania dła swoich myśli i progra- 
mów cały ogół narodu, nie tylko jego warstwy 
uprzywilejowane urodzeniem czy majątkiem. 
Nasze religijne i narodowe ideały, wtedy tylko 
będą zabezpieczone przed zgubną propagandą ży- 
wiołów przewrotu, obcych nam całym światem 
pojęć i wierzeń, — często mową i religją, — je- 
żeli cały naród przejmie się ich świętością i ņotę- 
ga. A tylko polityczne równoupraw nienie ludu, 
daje narodowi tę siłę solidarności, kt( ra go czyni 
dostatecznie odpornym w obec wszystkich wro- 
gów zewnętrznych... 

Pod tym więc kątem widzenia należy oce- 
niać reformę wyborczą, nie z ciasnego partyjnego 
stanowiska, ani tem mniej według osobistych am 
bicyj. niechęci lub obaw... 

Gdy powszechne głosowanie nie da się już 
uchylić lub obalić, — gdyż hasło tej 1eformy przy 
ięte z góry, znalazło olbrzymi oddźwięk u ludu, 
jest obowiązkiem naszej reprezentacji nad tem 
tylko pracować, aby reforma dokonał. się v. naj- 
korzystniejszych dla nas warunkach. Nie dąsa- 
niem się, ani bezsilnym gniewem uzysk: my te 
gwarancje narodowe, które nam są pożrzebne, i 
które się nam należą, ale czynną świadom ak- 
cją polityczną, i pilnem strzeżeniem naszych na- 
rodowych i politycznych intersów, a rządu i w 
obse innych stronnictw. 


Kraków, niedziela dnia 21 stycznia 1906 roku. 


Rok XIV. 


Taką powinna być rola Koła po!skieg» w naj 
bliższej przyszłości. 


Niemiecki minister-rodak. 


Wiedeń 19 stycznia. 

(Mm.) Że się za kulisami politycznemi przy- 
gotowują zmiany osobiste o znaczeniu politycz- 
nem, nic ulega najmniejszej wątpliwości. Baron 
Gautsch pragnąłby zapewnić sobie celem przepro- 
wadzenia swoich planów, a przedewszystkiem re- 
formy wyborczej poparcie wielkich stronnictw 
parlamentarnych. Nawiązał zatem rokowania i 
próbuje się przekonać, w jaki sposób opinja pu- 
bliczna przyjęłaby zmiany powyższego rodzaju w 
składzie gabinetu. To przecież pewna, że owe zmia 
ny, jeżeli dojdą do skutku, nie będą się odbywały 
w tempie tak przyśpieszonem, jak chętnie widzie- 
liby to politycy czescy; to pewna niestety, iż na od- 
wrót nie będą one miały rozmiarów tak wielkich, 
jak należałoby sobie życzyć w interesie zamiany 
systemu rządów biurokratycznych na rządy par- 
lamentarne. + 

Przedewszystkiem nie jest prawdą, jakoby 
już w dniu 20 stycznia miano ogłosić nominację 
dra Derschatty i dra Pacaka na ministrów bez te- 
ki. Dr. Derschatta jeszcze nie porozumiewał się z 
wszystkiemi stronnictwami niemieckiemi co do 
warunków, na których mógłby wstąpć do gabine- 
tu. Dopiero teraz zacznie się porozumiewać; rezul 
taty zapadną w połowie przyszłego tygodnia. 

Czy stronnictwa niemieckie przystaną na 
wskrzeszenie instytucji niemieckiego ministra-ro- 
daka? 

Dotychczas w cągu 45-letnich dziejów konsty 
tucyjnych Austrji raz tylko jeden zasiadł w gabi- 
necie minister bez teki, który miał jako specjalne 
zadanie straż nad interesami politycznymi nie- 
mieekimi w radzie korony i w państwie. 

Było to 24 grudnia 1891 r., a więc już niemal 
w rok po ustąpieniu Dunajewskiego, czyli w rok 
po zatracie polityki stałej, świadomej celu, zgo- 
dnej z ustrojem państwa i z pożytkiem jego obywa 
teli, w rok po rozpoczęciu eksperymentów, zakoń- 
czonych na jesieni 1893 r. szpetnym upadkiem 
gabinetu. „Wiener Zeitung“ przyniosła owego 
dnia nominację Gandolfa hrabiego Kuenburga 
na ministra bez teki. Rola jego miała być inną, 
niżeli ministra bez teki w gabinecie „mieszczań- 
skim“ dra Jana Nepomucena Bergera, albo mini- 
stra bez teki Ungera w gabinecie Adolfa księcia 
Auersperga. Bergera wzięto do gabinetu, gdyż się 
bano jego opozycji, sarkazmu, gniewu. Unger 
miał mówić w Izbach zamiast prezesa gabinetu, 
który wcale nie był oratorem. Pierwszemu i dru- 
giemu oddano nadto pod zawiadywanie osobiste 
stosunki z prasą. 

Hr. Kuenburg miał być w zasadzie tem, czem 
był i jest minister czeski: pośrednikiem między 
stronnictwem i rządem. Ernest Plener, wódz zje- 
dnoczonej lewicy niemieckiej, sam nie uważał za 
stosowne zostać ministrem bez teki. Gdy przecież 
hr. Taaffe domagał się uzewnętrznienia ścisłych 
stosunków między jego gabinetem i lewicą, dr. Ple 
ner zaproponował na ministra swego przyjaciela, 
hr. Kuenburga, wówczas radcę sądowego w Lincu 
i posła od 1888 r. do Rady państwa w Lincu. 

Nie długo przecież siedział w gabinecie. Dnia 
30 listopada 1892 r. hr. Taaffe obiecał publicznie 
w Izbie poselskiej, że niebawem obsadzi wakująca 
po dr. Prazaku stanowisko ministra czeskiego. 


| Tewica niemiecka się obraziła, liczyła bowiem na 
stały rozbrat hr. Taaffego z czechami. Kazała tedy 
podać się hr. Kuenburgowi do dymisji. Dnia 6 
grudnia 1892 r. otrzymał ją, poczem w d. 10 ~ru- 
dnia został prezydentem senatu w trybunale naj- 
wyższym. 

Od tej pory niemcy nie mieli ministra-roda- 
ka w gabinecie. Wykombinowali sobie nawet teo- 
rję, że ich stanowisko w państwie, stanowisko na- 
rodu rządzącego i głównego, nie pozwala im mieć 
ministra-rodaka. Znaczyłoby to równać się z im- 
nymi i podrzędnymi narodami, jak — według ick 
zdaria — Polacy oraz Czesi. 

Czy dr. Derschatta uzyska pozwolenie stren- 
nictw niemieckich? 

„Neues Wiener Tagblatt“ stawia horoskop 
pesymistyczny. Twierdzi że dwa główne stron- 
nictwa niemieckie ani zgodziły się na nominacyę 
dra Derschatty, ani wiedzą o niej oficjalnie. Stroą 
nictwo lud. niem. zdaniem jednego z jego człon- 
ków — jest przeciwne wstąpieniu dra Derschatty 
w charakterze ministra-rodaka do gabinetu, jest 
także przeciwnem sparlamentaryzowaniu gabi- 
netu, zwłaszcza w chwili gbecnej, bez wyjaśnie- 
nia, dokąd ów gabinet podąża. 


Wybory = ~" 
jakich jeszcze nie byłe 


O ile można sądzić z ostatnich zarządzeń, 
rząd rosyjski, przynaglony widocznie postawą 
bankierów zagranicznych pragnąłby istotnie przy 
spieszyć zwołanie Dumy, któraby swem żyrem u- 
łatwiła zaciągnięcie tak niezbędnych dla pustege 
skarbu rosyjskiego pożyczek. Na całym obszarze 
państwa rosyjskiego rozpoczęły się przygotową- 
nia do wyborów — a ze swej strony rząd dokłada 
wszelkich starań, aby z tych wyborów uczynić eo% 
coby jak najmniej zasługiwało na to miano. 

Jednocześnie z formowaniem list wyborczych 
rośnie z niebywałą szybkością lista... uwięzionyeh 
Aresztują już nie setkami, lecz tysiącami, a Rosja 
tak zasobna w różne kazamaty dla „przestępców* 
politycznych nie może ich teraz pomieścić w tej 
nowej „konstytucyjnej“ erze i musi prywatne do- 
my zamieniać na więzienia. Aresztują nietylke 
rzeczywistych lub domniemanych rewolucjonis- 
tów, ale wszystkich, kogo tylko czujne oko żan= 
darmsko policyjne uzna za niedość prawomyśl- 
nego. Słowem powróciły dawne czasy Phlewege 
— tylko w stokroć spotęgowanych rozmiarach! 

Masowe areszty, jakich dopuszcza się obec- 
nie rząd w Królestwie, mogą iść w porównanie 
chyba tylko z obławami po powstaniu! Aresztują 
w miastach aresztują po wsiach, więżą robotnie 
ków, inteligencję, włościjan, obywateli, wójtów, 
sędziów gminnych; wojsko przetrząsa całe dzieł- 
nice w miastach, nachodzi wsie i dwory, a stan wę 
jenny oddaje życie i mienie obywateli na pa- 
stwę pijanego zołdactwa! 

I w takich warunkach mają się odbywać wy» 
bory! 

Wczoraj o godz. 7ej wiecz. upłynął właśnie 
termin zgłoszenia praw wyborczych w mi 
przez najliczniejszą kategorję wyborców, bo wszy 
stkich mających lokale na swoje nazwisko. Kte 
przed upływem tego terminu nie zgłosił się m 
świadectwem właściciela domu do biura wybor- 
czego, utracił prawo głosowania. 

Jak donoszą z Warszawy i z Łodzi, w mias- 
tach tych napływ tej kategoryi wyborców do biuy 


wie był zbyt wielki i znaczna część wyborców stra- 
ciła swoje prawa. Trudno jednak dziwić się temu 
gdy się zważy, w jakich warunkach musiały odby 
wać się te przedwstępne czynności wyborcze. 
Wszak kozactwo napadało i rąbało niejednokro- 
tnie grupy ludzi, odczytujące na rogach ulie za- 
wiadomienia prezydenta o wyborach! 

Pomimo jednak tak niebywałych warunków, 
w jakich mają odbywać się wybory do Dumy pe- 
tersburskiej, społeczeństwo rosyjskie jak można 
wnosić z dotychczasowych wiadomości, odrzuciło 
myśl abstynencyi wyborczej. Nawet rosyjscy 50- 
ejaliści, jak donoszą z Petersburga, postanowili 
przystąpić do wyborów. 1 to stanowisko społe- 
ezeństwa rosyjskiego jest zupełnie zrozumiałe. O 
absolutnym bojkocie Dumy nie mogło być mowy 
i jeśliby powstrzyimały się od wyborów żywioły le- 
psze, agitację przeprowadziłby, bez żadnej dla sie- 
bie konkurencji... sam rząd i w tak zebranej Du- 
mie najpotężniejszem może byłoby stronnietwo... 
ezarnej seciny! ; 

Te niezwykłe warunki, w jakich mają odby- 
wać się wybory do przyszłej Dumy, choćby społe- 

czeństwo jaknajenergiczniej wystąpiło przeciw 
terrorowi rządu, nie pozwalają rokować jednak 
abyt optymistycznych nadziei. „Przygotowania“, 
z jakiemi wystąpił obecnie rząd wobec zamierzo- 
nych wyborów, wskazują wyraźnie, jak prostej a 
wypróbowanej taktyki zamierza się trzymać. Udy 
pojawi się nap. w jakim okręgu niewygodny dlań 
kandydat na posła — wystarczy zamknąć go pod 
klucz — i sprawa skończona! 

W taki to sposób mają się odbyć wybory do 
Dumy petersburskiej, którą rząd rosyjski może 
istotnie pragnąłby teraz jaknajrychlej zwołać 
dla... zamydlenia oczu bankierom zagranicznym! 


Parcelacja 
i towarzystwo kredytowe. 


Poczucie legalności jakie wyrobiło się w spo- 
łeczeństwie polskiem pod wpływem narodowego 
ucisku, jakiemu podlegamy w innych dzielnicach, 
a specyalnie głęboki wstręt względem postępowa- 
nia pruskiego rządu, używającego funduszów 
publicznych pochodzących w części także od spo- 
łeczeństwa polskiego, na narodową ekspropria- 
eTę, z takim zresztą prowadzoną bezwstydnym 
naciskiem, — jest motywem, który nasze publi- 
czne instytucye czyni niesłychanie wrażliwemi na 
ebawę zarzutu kierowania się w czemkolwiek je- 
dnostronnymi narodowymi względami. 

Zgadzam się z niemi w tej skrupulatności, 
będąc przekonanym, iż w sprawiedliwości publi- 
cznej i tylko w tejże pokładać możemy realne na- 
dzieje naszego własnego narodowego odrodzenia. 
Zgadzam się tak dalece, iż nie wahałem się opo- 
nować przeciw postępowaniu naszych większości 
reprezentacyjnych, które — jakoby pod wpływem 
eentralnego rządu wiedeńskiego, wysługują się 
temuż nieraz, przeszkadzając zaspokojeniu takich 
np. kulturnych potrzeb Rusinów. iak założenie 


Siła wspomnienia. 


(Dokońezenie). 


Tam, wtedy, wpatrzony w upragniony eel zu- 
pełnego pogromu wro; a patrzył tylko naprzód i 
szedł z dumnem czołent.... 

Dziś?.... 


Oto już u kresu on... już krok tylko do wiecz- 
ności i oto dziś on spojrzał poza siebie... 

I zdjął go lęk. Dziś ujrzał dopiero całe stosy 
efiar. Jak kwiaty maku na polu zbożowem tak 
krew towarzyszów kraśnieje na polach walki, jak 
blade gwiazdy na rzarnem niebie tak blade doj- 
rzał wdowy bojowników. Smutna żałoba, pust- 
ka w starym dworze, łez pełne oczy, oto co im po- 
zostało. Jak drżące róże omdlałe od słońca takie 
widzi bezradne polskie dziewczęta. 

Nad głos miłości, nad uścisk kochanki oni 
woleli iść za nim. I nie wrócili... I oto bledną twa- 
rze młodych dziewcząt i serca sieroce więdną 
za zmarłymi, tylko czoła blade z dumą się wzno- 
szą, a usta różane sz.:pczą ciche pacierze za pole- 
głych. 

Straszne żniwo śmierci!... 

I lęk zdjął starca, I wzniósł smutne oczy, a 
ręka uderza z pokorą w pierś starą i szepcze ci- 
cho błagalnie. 

— Jam winien Panie! Jam winien... ale wy- 
słuchaj mnie z tej ciempicy i okaż litość nademną 
Bo oto wierzyłem mocno, ufałem w lepszą przy- 
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odrębnego uniwersytetu, który przecież żadnej 
straty dla narodu polskiego przynieść nie może, 
a bezsprzeczną korzyść kraju stanowi jako 3 szko 
ła wyższa, a chyba i tylko rakuskiemu skarbowi 
państwa przyniesie obciążenie (p. artykuł H. W. 
w Kur. lwow. 195 1884). Zgadzam się zupełnie na 
to, iż instytucye publiczne naszego kraju, z ogól- 
nych funduszów powstałe, nie mogą działać je- 
dnostronnie, chociaż stoją pod zarządem ciał re- 
prezentacyjnych, w których mają większość Pola- 
ey! Czyż jednak możemy dopuścić, żeby właśnie 
dla tego działały wprost w kierunku preciwnym? 

Bo oto powadne, bardzo DLezstronne i dru- 
giej narodowości przychylne głosy skonstatowały, 
iż działalność instytucyj publicznych jak ona się 
dziś przedstawia, jest dla Polaków właśnie i bez- 
sprzecznie szkodliwą. 

Sprawozdanie Wydz. krajowego, powyżej 
cytowane jest tego najwymowniejszym dowodem. 
Ze swego stanowiska chwalebnej sprawiedliwości, 
czyni on takie dogodności parcelacji miejscowej, 
otacza taką pieczą imteresa adjacenitów dając np. 
wskazówki patronatowi, by w razie zgłoszenia się 
spółki parcelacyjnej zatmiejscowej starał się prze- 
dewszystkiem powołać spółki miejscowe itp. iż 
ścisłe wykonanie owego programu przechyliłoby 
bezwzględnie szalę przewagi na stronę tych osta- 
tnich, i tak już uprzywilejowanych swem położe- 
niem i wszystkimi gospodarczymi względami jak 
posiadaniem już zabudowań, których ewentualne 
rozszerzenie niesłychanie mało kosztuje itp. 

Czy jednak rezultat takiego działania, na po- 
zór nie podlegającego zarzutom, jest z narodowe- 
go i społecznego względu dla nas pożądanym? 
Czyż nie zarzuci wkrótce ludność włościańska za- 
chodnich powiatów, dzisiejszej większości sejmo- 
wej i Wydziałowi krajowemu, iż zapomnieli o jej 
pierwszorzędnych interesach i ukrócili należne 
im równouprawnienie przy zukupnie gruntów? 

A przecież sprawa parcelacji i włości rento- 
wych jeśli była poruszaną w ostatnim lat dziesią- 
tku, to działo się to głównie dla tego, iż dzielna ta 
ludność, przodująca w kraju kulturą i pracą, wy- 
uczona zarobku wśród ciężkich trudów w kopal- 
niach Ameryki i całego w ogóle zachodu, zasługu- 
je ze wszech miar na to, by jej głód ziemi, jej brak 
warsztatu do pracy, rozdrobnionego przez nie- 
skończone podziały rodzinne zaspokojony został 
ułatwieniem nabycia gruntu w niedalekich oko- 
licach tego samego kraju, 

Warunki zaś, w których włościanin polski z 
zachodu może nabywać ziemię we wschodnich po- 
wiatach nie są zaś już tak łatwe, by go pozosta- 
wiać na łasce losu i konkurencji. 

Samo przeniesienie się o mil kilkadziesiąt, — 
dalej postawienie budynków gospodarskich i 
mieszkalnych, urządzenie całego gospodarstwa, 
zakupno inwentarza, nieznajomość miejscowych 
stosunków i języka ludności, — to są jednak 
wszystko trudności, których mie można lekcewa- 
żyć. Sprawiają one w tej chwili przeważnie ten 
skutek, iż chłop polski za pieniądze zarobione za 
granicą przepłaca raczej grunta miejscowe, lub 
wędruje w bliższe okolice węgierskie, a często też 
i pozostaje w Ameryce, gdzie przecież o tyle ta- 


szłość bom dobra chciał Panie, dobra i sprawie- 
dliwości. 

Wszak nic nie cheiałem dla siebie. Ni cząstki 
ziemi, ani chaty własnej, żonym nie pragnął ni 
szczęścia dla siebie. Jeno Jej życia, wolności mej 
ziemi, jedności ludu i spokoju w kraju. A wtedy ja 
bym jak pielgrzym żebraczy chodził o kiju po kra 
ju rodzinnym i siadł przy drodze i dzieciom wie- 
śniaczym mówiłbym dziwy i cuda tej ziemi. Uczył 
bym zgody i miłości kraju i chwały Twojej i był- 
bym szczęśliwy. 

A iżeś nie chciał, nie raczył dozwolić bądź 
wola Twoja... 

Lecz mnie nie wiń Panie i nie karz za to, 
bom ja kochał wiele... I cierpiał... 

W męce i bólu. jam nie jęknął nawet... 
W zapomnieniu i niewdzięczności, jam był po- 
korny... 
W pracy i krwawym pocie, byłem cierpliwy... 
W niedostatku i nędzy mojej, jam się nie żalił... 
W osamotnieniu mojem, jam ufał Tobie... 
W rozpaczy i zwątpieniu, Ciebie szukałem... 
Każdy mój czyn i myśl każdą moją, Jej poświęca- 
łem... 
Byłem jej sługą wiernym i oddanym, bom kochał 

Ją Panie! 

Chciałem Jej dobra potęgi i sławy, boć Ona Matka! 

Osierociłem wdowy i sieroty, krajowi zabrałem 

` szeregi młodzieży, lecz jam w zwycięstwo tak 
wierzył... 

I oto w pogardę dałeś mnie Panie nieprzyja- 
ciołom moim. W goryczy i męce kazałeś mi spoży- 
wać chleb mój, a pracę i siły moje im na pożytek 
oddałeś. I jestem jako struna rozciągniony na 
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niej i z dogodnemi spłatami uzyskuje grunta. 

Taki wszakże rezultat pracy polskiej nie mo- 
że być dla narodu i dla kraju naszego pożąda- 
nym! Jeżeli tedy objektywność narodowa instytu- 
cji krajowych publicznych, z konieczności stawia 
element polski w niekorzyści na punkcie zakupna 
niezl.qdnego warsztatu do pracy, i jak się ta obja- 
wilo z cyfr konkretnych i parcelacji lat ostatnich, 
to przy całem poczuciu sprawiedliweści worte 
bratniego narodu zamieszkującego wschodnie 
powiaty, musimy wołać, iż źle stę dzieje, iż ziemia 
polska e rąn polskich wychodzi, kiedy równocee- 
śnie ręce polskie najwięcej jej pragną i najlepież 
na niej potrafią pracować! 

Polityka sejmu okazała się z tego punktu wi- 
dzenia niedość względną. Jeśli słusznie brzydzimy 
się hakatyzmem, czyli wyzyskiwaniem jednostron 
nym publicznych funduszów i instytucyj na rzecz 
jednego narodu, jak to praktykują prusacy, to je- 
dnak zbyt daleko idącą bezinteresownością wyra- 
żającą się w specjalnem protegowaniu „adjacen- 
tów“ pokrzywdzilibyśmy najcenniejszą dla naszej 
przyszłości warstwę włościańską naszego narodu, 
a tem samem zaszkodzili jego rozwojowi w dziel- 
nicy, która była od tylu wieków integralną czę- 
ścią Ojczyzny. 

(Dok. nast.) 


LISTY LWOWSKIE. 


Lwów, 19 stycznia. 

Jak ogólnie wiadomo, odbyły się w Wie- 
dnu poufne konferencje wybitnych posłów pol- 
skich w dniach 4 do 9 bm. w sprawie nowej re- 
formy wyborczej, a brał w nich także udział 
marszałek krajowy hr. Badeni... 

„Poufne tajne' posiedzenia Koła polskiego 
posiadają już ustaloną sławę. Posiedzenie to tuj 
ne ma miejsce wieczorem, a już na drugi dzień 
rano pan Moryc Benedikt w swym organie „N. 
Fr. Presse* zamieszcza dosłowne sprawozdanie 
powzietych uchwał i ułożonych planów... 

Szczęśliwym zbiegiem okoliczności ndało 
się i mnie uchylić nieco rąbek „grubej“ tajemni 
cy, pokrywającej narady naszych polityków w 
hotelu Huperial.. 

Jedną z najważniejszych uchwa/, jakie tam 
powzięto, było zapewnienie żydom galicyjskim 
sześciu mandatów poselskich na żądanie posła 
dr. Emila Byka. Słuszność tego żądania byłe 
dla wszystkich, konferujących tak jasną, że or 
gólnie przez całe grono została zaakceptowanąę. 

Sojusz konserwatywno-żydowski, który o- 
mal nie dał krakowskiej Kasie oszczędności za 
dyrektora osławionego rozmaitemi matactwami 
żyda, który doprowadził do tego, że na fotelu 
prezydyainym w grodzie podwawelskim zasiada 
żyd-wiceprezydent, rozpościera swe sieci na CO- 
raz to dalsze kręgi. 

Zgodzono się na utworzenie okręgów wy- 
borezych, w których ludność żydowska taką be- 
dzie miała większość, że zupełnie pewnie będzie 
decydować o osobie kandydata. 

Natomiast dr. Byk przyjął imieniem swoicłt 
współwyznawców pewne zobowiązania... 


krzyżu męki serdecznej. Zniszczało ciało moje 
lecz duch mój żyw. Widzę Panie, że oto przyszła 
ostatnia godzina i iść mi trzeba na obrachunek z 
Bogiem. 
Przez odmęty pogardy i krzywdy wszelakiej 
jam szedł spokojny... 

Lecz straszno mi i boję się i lękam.... 

Wielka jest może wina moja lecz i pokuta nie 
zwykła. Od lat trzydziestu oślepły prawie kuję te 
pieczary za czarny spleśniały chleb i bicie nahaj- 
kami. Lecz się nie żalę Panie, bo to z Twojej woli 
i dla Niej. Dla świętej Ojczyzny mojej ta cier- 
pię. I za życie twarde, w pocie i pracy, za męki i 
bóle o jedno Cię tylko błagam Boże. O weż te zer- 
wane Siły moje, weź to zwiędłe ciało, a tam w wie- 
czności nie daj mi nieba, nie pragnę raju lecz 
wróć mię do kraju..... daj mi raz jeszcze cierpieć... 


...Jak lekkie echo uleciały ciche słowa z ust 
sarca. 

Głowa opadła na srebrzystą skałę, oczy przy- 
gasły, z rąk usunął się kilof, a w zesztywniałych 
palcach czernił się skaplerz z Częstochowską. 

Twarz męczennika wpatrzona gdzieś w raj- 
skie dale stawała się coraz blędszą, bardziej bia- 
łą, a srebrne włosy jaśniały dokoła niej jak krąg 
świetlany. 

Dopalająca się lampka rzucała złote iskry, 
które zapałały się blaskami w zmąconych źreni- 
cach trupa i w czeluściach srebrnego kruszcu 
świeciły jak oczy bóstw podziemnych. 

Głęboko pod ziemią, która budziła się do ne- 
wego życia, spał cicho stary skazaniec. 

Marja Zdrojówna. 
KONIEC. 
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Oto żydzi mają popierać wszędzie kandyda- 
tów konserwatywnych... 

Układ zawarty! 

Projekt reformy wyborczej jeszcze wisi w 
gbłokach, nie wiadomo nawet, w jakiej formie 
się urzeczywistni, a nasi przezorni politycy już 
diś pracują nad utrzymaniem status quo. 


Pytanie tylko, czy żydzi dotrzymają ukła- 
du... czy tradycyjne sympatje nie pociągną ich 
do obozu socjalistycznego, z którym dotychczas 
wli ręka w rękę.. Wszakże ten sam dr. Byk za- 
łecał żydem, niedawno, w formie przypowieści, 
potrójny patrjotyzm, — więc najpierw państwo- 
wy, potem w zachodniej Galicji, polski, — a wresz 
«ie we wschodniej części kraju... ruski Mądry i 
@owcipny polityk. 

Widocznie i prezydent miasta Lwowa pan 
Michalski chciał zabawić się w polityka szersze- 
go pokroju, na wzór naszych dyplomatów z Ko- 
ła polskiego, i swym listem do p. Pawlikowskie- 
go (o którym w poprzednim liście lwowskim 
wspominałem), miał zamiar w zarządach teatru 
miejskiego utrzymać status quo ante. Niestety! 
p. Michalski doznał porażki. Pełen stylistyczne- 
go polotu list jego nie odstraszył kandydatów 
mających zamiar ubiegać się o lwowski teatr. 
Dotychczas wnieśli oferty, sekretarz teatralny 
p. Mieczysław Sachorowski na spółkę z tenorem 
p. Wladysławem Floryańskim oraz p. Ludwik 
Heller. Przebąkują też, że liczne grono miło- 
śników sceny udało się do znanego powieściopi- 
sarza i dyrektora teatru w Łodzi, p. Maryana 
Gawalewicza z prośbą, by zechciał i on kompeto 
wać o to stanowisko... W pierwszych dniach lu- 
go rozstrzygnie się ta sprawa; o ile jednak 
mogłem poznać z pogadanek z rozmaitemi ojca- 
mi miasta, największe szanse ma posiadać p. 
HeHer... 


Tymczasem w przedsmaku innych oczekiwa 
mych sensacji, stolica Galicji rzuca gromy pote- 
pienia na policję, iż mimo tylu wskazówek i po- 
szlaków sprawca zuchwałego oszustwa w Ban- 
ku krajowym nie został dotychczas wyśledzo- 
mym. Wprawdzie dyrekcja policji broni się ze 
wszystkich sił swoich, w rozlicznych komunika- 
fach, nadsyłanych codziennie do prasy, skarży 
się rozpaczliwie na jakie nieprzezwyciężone tru- 
diności, natrafia na każdym kroku, lecz nikt nie 
«hce brać tego pod baczniejszą, uwagę, każdy 
zarzuca jej brak energji, Śśmielsi nawet niedo- 
łęstwo... Nie jestem zbyt wielkim zwolennikiem 
maszej policji, lecz w tym wypadku muszę ją 
wziąć w obronę. — Jakżeż żądać od niej, by 
złodzieja wynalazła i przymknęła, skoro ten u- 
krywa się... Zresztą w wyśledzeniu sprawy tej 
kradzieży postępowała z iście niesłychaną ener- 


Promyk slońca. 


49) (Ciąg dalszy) 

— Okropnie to jest trudno dać sobie radę z 
tego rodzaju ludźmi. Jestem prawie zdecydowa- 
wa wziąć już tym razem Angielkę. Z dwojga złego 
— Tu wzrok jej padł na Janinę i dla lepszego 
przyjrzenia się, podniosła natychmiast szkiełka 
alo oczu. Po chwili badania opuściła je i zwró- 
«siła się znowu do miss Gilbert. — Proszę tylko 
mie przysyłać mi ładnych, gdyż mogłoby to wy- 
wrołać nieprzyjemne jakieś komplikacje. Brzydka, 
łat średnich, bez kaprysów, aby chętnie dopoma- 
gała w rozmaitych zajęciach około dzieci. Zre- 
sztą pani już wiesz, czego ja potrzebuję, pewna 
więc jestem, że mi przyślesz odpowiednią osobę. 
Żegnam panią, miss Gilbert. — I rzuciwszy je- 
szcze wejrzenie na Janinę, pani Chetwynd z sze- 
estem opuściła pokój. 

Miss Gilbert zanotowała jej nazwisko i żą- 
danie w książce, a Janina czekała tymczasem, za- 
nim ona skończy, aby ją pożegnać, gdy naraz roz 
legło się znowu pukanie do drzwi i po chwili o- 
tworzono je z zewnątrz. 

Skromnie ubrana, około trzydziestu pięciu 
łat wieku, szlachetnego pozoru kobieta weszła do 
biura, a pełna życia jej twarz nosiła wyraz za- 
kłopotania. 

— Dzień dobry; miss Gilbert. 
ehwilkę swobodnego czasu?.. Znowu przycho- 
dze po ratunek do pani. Przykre mi to bardzo, 
ale młoda lady, którąś mi pani przysłała, nie mo- 
ge się jakoś zżyć z nami. Jak pani wiadomo, ge- 
nerałowi i mnie bardzo o to chodzi, aby nasze dzie 
wczynki miały towarzystwo i były kierowane 
przez wyższą kobietę. Ale nieszczęściem miss 
Benson i ja pojmujemy ten wyraz zupełnie ina- 
szej. Wszyscy w domu zachowują u nas wzglę- 
fom nauczycielki jaknajwiększy szacunek. Ale 


Czy masz pani 


gią; u kilkunastu urzędników Banku krajowe- 
go przeprowadziła nader ścisłą rewizję, kilka je- 
dnostek zaaresztowała nawet... a że wśród tak 
wielkiej ilości podejrzanych, WSZYSCY byli nie- 
winnymi, to przecież już nie jest jej winą. — 
Czy złodziej zostanie wyśledzonym, czy nie, po- 
licja wypełniła swój obowiązek i z zupełnie 
czystem sumieniem może nadal pilnować miesz- 
kań konsulów... 

Wspomniałem już, że stoliea kraju postano- 
wiła, nie odbywać tego roku żadnych balów i 
zabaw tanecznych z powodu ostatnich wypad- 
ków w Królestwie Polskiem. Nawet Rusini i ży 
dzi powzięli jednobrzmiące pod tym względem 
uchwały. Jedynie właściciel Filharmonji chcąc 
Niemcom i Czechom ułatwić zabawę, daje jak 
poprzednio i tego roku także huczne reduty ma- 
skowe. Ze świata kobiecego damy kameliowe z 
męzkiego, wszystkie sfery zabawiają się wesoło 
na sali i po separatkach. Szampan płynie stru- 
mieniem... czekać tylko, jak nowa jakaś defrau- 
dacja wyjdzie na jaw. Nic nie mielibyśmy prze- 
ciwko temu, by Colloseum ezy tingel z hotelu 
Bristol urządzał takie reduty, lecz dziwi nas 
bardzo, że p. Lityński puszcza się na podobne 
interesy: w piątek koncert symfoniczny lub wy 
stęp jakiegoś znakomitego artysty, w sobotę w 
tej samej sali niesmaezna orgia... 

Pisząc już o p. Lityńskim, muszę jednak 
nadmienić, że „obecny sezon Filharmonji nale- 
ży rzeczywiście do świetnych. Nawet tacy wy- 
magający krytycy jak Gall i Niewiadomski są 
pełni uznania. Dość wymienić, że mieliśmy spo- 
sobność usłyszeć Burmestra, Słezaka, Marteau i 
wielu, wielu innych europejskiej sławy artystów, 
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Zgromadzenie 
b Rzeszowie. 


Rzeszów, 18 stycznia. 

Pośród olbrzymiego udziału publiczności od- 
było się onegdaj wielkie zgromadzenie narodowe 
w sali „Sokoła“ mające na celu omówienie refor- 
my wyborczej. 

Przemawiali poseł dr. Grek, Głąbiński, Rot- 
ter, Bomba, Daszyński, Petelenz i zastępca bur- 
mistrza miasta Rzeszowa adwokat dr Krogulski. 

Jako pierwszy przemawiał dr. Grek, dając 
szczegółowy obraz sytuacyi, powstałej przez za- 
powiedź reformy ordynacyi wyborczej. Dr. Grek 
oświadczył, że jest stanowczym pjrzeciwnikiem wy 
odrębnienia Galicyi w sposób, jak to chcą prze- 
prowadzić wszechpolacy, i twierdził że jedynym 


| krokiem zbawiennym byłoby w tym wypadku żą- 


naprawdę, miss Benson, pomnąc na swoje uro- 
dzenie i dawniejszą pozycję w świecie, jest trochę 
zanadto wymagającą. Nie może nam tego daro- 
wać, iż jedną tylko trzymamy karetę. Nie widzia 
łam jeszcze równie drażliwej kobiety. 

— Wierzę, lady Docre że miss Benson tru- 
dno jest dogodzić. 

— Rzeczywiście. Zacząwszy od ojca, aż do 
najmłodszej dzieciny, robiŃśmy wszystko, co mo- 
żna, aby ją zadowolić, ale to się na nic nie zdało. 
Wyznaję też, że nie było to dla nas ciosem zbyt 
bolesnym, gdy dzisiejszego rana otrzymaliśmy od 
miss Benson kartkę, w której donosi, iż nas opu- 
Szcza, wskutek dosłyszanej uwagi jednego z na- 
szych lokaj, którą uważała za ubliżającą dla sie- 
bie. Człowiek ten zostałby natychmiast odpra- 
wiony, gdyby rzeczywiście skarga jej miała jaką- 
kolwiek podstawę. Ale gdyśmy tę rzecz zbadali, 
pokazało się, że ona sama, w najwyższym stopniu 

niedelikatnem swem postępowaniem, wywołała 
odezwanie się szorstkie z jego strony. 

— Mam nadzieję, iż nowy wybór pani będzie 
szezęśliwszym. 

— Daj Boże! 
je dzieweczki. 

Spostrzegła Janinę i dodała: 

— Przepraszam panią, nie zauważyłam, żeś 
zajęta, miss Giłbert. Za pół godziny będę musia- 
ła pójść na Vere-Street, zajdę więc wtedy pow- 
tórnie do pani. 

— (, nie!... — zawołała Janina, powstające 
także, aby się pożegnać. 

— Ta młoda lady szuka obowiązku — za- 
częła niepewnym głosem miss Gilbert. 

— Szukasz pani? — powiedziała lady Docre, 
zwracając się ku Janinie z uprzejmym uśmie- 
chem i ukłonem. 

— Miss Bell... lady Docre — przedstawiała 
niechętnie miss Gilbert, w odpowiedzi na pytające 
wejrzenie nowoprzybyłej. 

— Czy nie będzie pani łaskawą powiedzieć 


Jestem tak niespokojną o mo- 


danie ustroju federacyjnego. Byłoby lepiej, mó- 
wił dr. Grek, dla poszanowania autonomii korzy- 
stniej, aby przeprowadzenie reformy ordynacyi 
wyborczej nastąpiło wpierw przez Sejm, nim te 
uczyni parlament. Następnie wystąpił mowca 
przeciwko reformie ordynacyi wyborczej, propo- 
nowanej, poczem bardzo dokładnie przedstawił 
usiłowania zmiany ordynacyi wyborczej do par- 
lamentu, krytykując przy tej sposobności usiło= 
wania konserwatystów, skierowane do utrzyma- 
nia w Galicyi wyborów pośrednich. Kończąc swą 
mowę oświadczył się dr. Grek za czteroprzymiot- 
nikowem prawem głosowania. 

Poseł Głąbiński twierdzi w swej prze- 
mowie, że usamodzielnienie kraju jest konieez- 
nem, bez względu na sejmową ordynacyę wybor- 
czą. Zmieniona bowiem w formie powszechne- 
go głosowania ordynacja jest przecież nie celem, 
ale tylko środkiem a zmianę tę osiągniemy już w 
przyszłości drogą ewolucyi. — Powszechne prawo 
głosowania będzie dła nas nadzwyczaj korzyst- 
nem, bo na Ślązku zyskamy narodowo, we wscho- 
dniej zaś części kraju mogą stosunki ludnościowe 
Polakom zagrażać. To nie daje jednak jeszcze po 
wodu do twierdzenia, jakoby ilość posłów ruskich 
do Rady Państwa byłu odpowiednią, bo jest ich 
stanowczo za mało. Aby więc zrównoważyć mo- 
żliwie naszą mniejszość narodową na Wschodzie, 
jest koniecznem obmyślenie właściwych sposo- 
bów, przedewszystkiem przez system proporcyo- 
nalny. Mówca podnosi dalej, że jest za bezpośre- 
dnim sposobem głosowania, a co do ilości man- 
datów powiada, że powinniśmy otrzymać cyfrę 
odpowiadającą ludności kraju (oklaski). 

Pos. Rotter nie zgadza się zasadniczo z po 
stulatami wygłoszonymi przez p. Głąbińskiego. 
Powiada, że na podstawie przeszłości nie wierzy, 
aby one mogły w przyszłości zająć odpowiednie 
stanowiska. Konieczną więc jest najprzód grun- 
towna zmiana sejmowej ordynacyi wyborczej a 
potem można dopiero przystąpić do usamodziel- 
nienia Galicji. Na zapatrywanie p. Głąbińskiego, 
że w Radzie Państwa jest za mało posłów Rusinów 
zgadza się mówca, również jest przekonanym 0 
konieczności głosowania bezpośredniego, syste- 
mu proporcjonalnego i podwyższenia liczby po- 
słów galicyjskich. 

W dłuższej przemowie objaśnia następnie psł. Rot 
ter różnicę w zapatrywaniach na reformę wybor 
czą do Rady Państwa pomiędzy konserwatystami 
a demokratami i wykazuje przy tej sposobności, 
jak smutne następstwa ma uleganie konserwatys- 
tów każdorazowemu rządowi i jak wielkie rozgo- 
ryczenie powstało z tej przyczyny w narodzie. 
Jeżeli więc, powiada mowca, w obecnej chwili wię 
kszość konserwatywna Koła polskiego grozi rzą- 
dowi opozycyą, to czyni to jedynie z powodu za- 


mi, jakiego rodzaju żądasz miejsca i czego wza- 
mian podjąć się możesz? 

Janina powtórzyła całą swą uprzednią litan- 
ję, z oczyma utkwionemi w łagodne te, siwe źre- 
nice, zwrócone ku niej z taką dobrocią. 

— Więc byłaś pani od dzieciństwa przyspo- 
sabianą do nanczycielstwa? To ułatwi znacznie 
zadanie pani, nieprawdaż? Byłabym rzeczywiś- 
cie bardzo szczęśliwą, gdybyśmy się mogły ułożyć 
z panią. Ja bo za pierwszem zawsze idę wraże- 
niem. Moja najstarsza córka ma lat dziesięć, a 
oprócz tego mamy jeszcze dwie córki, ośmio i sześ 
cioletnią, ale ta najmłodsza bawi się jeszcze tyl- 
ko w lekcje, a do pilnowania dzieci są u nas bar- 
dzo dobre dwie bony. 

— Ja lubię pracę, lady Docre. 


— I zabawy także, spodziewam się. Upewniam 
panią, że będziemy się starali i pod tym względem 
wypróbować jej zdolności. — A potem, bardziej 
już na serjo, ciągnęła dalej: — Sześćdziesiąt fun- 
tów rocznie przeznaczamy zwykle dla nauczyciel- 
ki, ale kwestja pieniężna jest tutaj zupełnie pod- 
rzędną, bylebyśmy tylko znaleźć mogli odpowie- 
dnią dla siebie osobę. 

Janina słuchała tego wszystkiego z rozpro- 
mienioną twarzą. Trafiło się jej właśnie to, czego 
potrzebowała. 

— Czy nie zechcesz pani oznaczyć czasu, kie- 
dy mogłabyś przybyć do nas, aby spędzić z nami 
dzień, miss Bell? Byłabym bardzo szczęśliwą, gdy 
byś wśród nas znalazła rodzinę dla siebie; lepiej 
więc, abyś przed zdecydowaniem się poznała tryb 
naszego życia, czyż nieprawda? 

— Jestem pewną, że będę u pani najszczęśli- 
wszą — z żywem przejęciem się zaczęła Janina, 

— Sądzę jednak, iż zawiadomić należy lady 
Docre, że pod względem świadectw zachodzi tu pe 
wna nieformalność — wtrąciła miss Gilbert. 

— Nieformalność? — powtórzyła lady Docre 
patrząc na Janinę. 

— Ja nie mam żadnego świadectwa. 
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powiedzianej reformy wyborczej. Teraz konser- 
watyści dopiero widzą, że delegacva, na podsta- 
wie nowego prawa wyborczego obrana, będzie 
trochę inaczej niż dziś sprawowała kontrolę nad 
rządem. W kwiecistych i przesadnych frazesach 
daje mówca następnie obraz zasług wielkiego tłu- 
mu, będącego przecież pulsem i życiem całego na- 
rodu. Szerokie te warstwy ludu złożyły w ostat- 
nich czasach tak znakoinite dowody swej ofiar- 
ności, swego bohaterstwa i swej siły, że domagają 
się i mają się prawo domagać rzetelnego a nie 
fałszywego udziału w pracy publicznej i ustawo- 
dawczej. Konieczną więc jest zmiana w dotych- 
czasowym systemie a pierwszym krokiem do tego 
to powszechne, równe, bezpośrednie tajne prawo 
głosowania. 

Poseł B om ba zupełnie zgadza się z poprze- 
dnim mowcą; powiada że tylko za pomocą pow- 
szechnego, równego, bezpośredniego prawa głoso- 
wania jest możebnem usunięcie nadużyć wybor- 
czych.. Dalej zaznacza, że wyłączył się w kole od 
grupy centrowców i że w sprawie reformy wybor- 
czej solidaryzuje się z grupą polityczną, do której 
należy dr. Grek. 


Poseł Daszyński w zwykły swój namię- ; 


tny sposób uderza na wszechpolaków, a następnie 
zarzuca posłowi Głąbińskiemu że, obniżył liczbę 
ludności miejskiej w Galicyi do 17 proc. podczas 
gdy ona wynosi wedle statystyki Wydziału krajo- 
wego 21—24 proc. Mowca powiada. że obawy 
aby ludność polska we wschodniej Galicyi była 
skazaną na zagładę w razie powszechnego prawa 
głosowania są niesłusznemi i że walka o to prawo 
musi się skończyć wbrew „intrygom' Koła pol- 
skiego i demokratów narodowych... 

Poseł Pe t e le n z mówi, że jest od pierwszej 
chwili wstąpienia do życia politycznego był zwo- 
lennikiem powszechnego prawa głosowania, bo 
uważa je za postulat sprawiedliwości i że teraz, 
wobec projektu rządowego mamy święty obowią- 
zek, starać się, by zapowiedziana reforma przy- 
szła do skutku. Los tej reformy w parlamencie 
będzie zależał od stanowiska stronnictw niemiec- 
kich. Stronnictwa te z wyjatkiem wszechniem- 
ców oświadczają się za tą reformą w zupełności, 
pod warunkiem, że hegemonia niemiecka zostanie 
utrzymaną. W obec tego trzeba będzie liczyć się 
z wielkiemi trudnościami w  urzeczywistnieniu 
postulatów naszych. W każdym jednak razie re- 
forma musi przyjść do skutku. Polskie stron- 


Zapewne chcesz 
pani powiedzieć, iż przedtem nie zajmowałaś ni- 
gdy miejsca nauczycielki. 

— Nie mam nawet nikogo, coby mógł po- 
świadczyć o mnie w jakimkolwiek względzie — od 
powiedziała Janina. 

Lady Docre zwróciła się pytająco ku miss 
Gilbert ale ta stała pochylona nad swoją księgą, 
zostawiając samej Janinie staranie przemawiania 
za sobą. 

— Czy może to uczynić jaką różnicę? — py- 

_ tała Janina z ściśnionem sercem. 

— Przykro mi... bardzo przykro — odpowie- 
działa lady Docre z miną zawiedzioną, — ale mu- 
simy mieć koniecznie jakąś rękojmię... Chyba żeś 
pani miała jakieś zajście z rodziną i nie chcesz z 
tem zwierzyć się przedemną. 

Janina zastanowiła się na chwilkę. Nie, tego 
mie mogłaby w żaden sposób nazwać nieporozu- 
mieniem. Nie zaszła między nią, a jej krewnemi 
żadna sprzeczka. Odpowiedziała więc we właści- 
wy Sobie prostoduszny sposób. 

— Opuściłam dom moich krewnych, ponie- 
waż... ponieważ zaszło coś takiego, że nie mogli 
mnie już lubić tak jak dawniej, a ja... pomyślałam 
iż lepiej pracować, niż żyć u nich z łaski. 

— Przepraszam, ale wzbudzasz pani we 
mnie tyle zajęcia!... Rzeczywiście, nie przez pro- 
stą ciekawość pytam panią. Czy nie mogłabyś mi 
powiedzieć w zaufaniu, co się to takiego wyda- 
rzyło? 

— Były aż dwa powody: pierwszy... wolała- 
bym zamilczeć o nim — mówiła Janina przypo- 
mniawszy sobie przestrogę miss Gilbert. 

— A drugi miss Bełl? 

— Kochałam... kogoś... którego nie powin- 
nam była kochać. 

— Doprawdy! -— zawołała miss Gilbert tra- 
cąc zupełnie cierpliwość. 

— Gentlemana? — z wahaniem się zapytała 
lady Docre. 

Cla) 
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nietwo demokratyczne dołoży wszelkich sił do 
przewalczenia obecnego boju o reformę wyborczą 
na korzyść powszechnego, równego bezpośrednie- 
go i tajnego prawa głosowania. 

Jako ostatni zabrał głos wiceburmistrz dr. 
Krogulski, prosząc cokolwiek złośliwie dra Greka, 
aby z równą stanowczością oświadczył sie za 
przeprowadzeniem woli swych wyborców jak to 
poprzedni mowcy zaznaczyli i w ten sposób przy- 
czynił się do jak najrychlejszego przeprowadzenia 
tak koniecznej reformy ordynacyi wyborczej. Na 
stępnie dziękuje mowca wszystkim  zgromadzo- 
nym ze liczne zjawienie się i zamyka około go- 
dziny drugiej w nocy zgromadzenie. 


KRONIKA. 


KUPUJCIE TYLKO U CHRZEŚCIAN! 
Kraków, 20 stycznia. 

Kalendarzyk kościelny. W niedzielę 3-cią 
po Trzech Królach: Świętej Rodziny. Agnieszki 
panny męczenniczki; w poniedziałek Wincentego 
i Anastazego, męczenników; we wtorek Zaślu- 
biny N. Maryi Panny, Rajmunda wyznawcy. 

Kalendarzyk astronomiczny. Wschód słoń- 
ca w niedzielę rozpoczyna się o godzinie 7 minut 
29, zachód przypada o godzinie 4 minut 13, dłu- 
gość dnia godzin 8 minut 44. 

Kalendarzyk niedzielny. 
21 stycznia: 

Teatr miejski: po południu „Betleem 
skie“; wieczorem „Urzędowa żona '. l 

Powszechne wykłady uniwersyteekie: w 
auli I szkoły realnej „O Matejce“ wykład dra 
Feliksa Kopery. i 

„Sokół“ krakowski: popołudniu koncert lu- 
dowy; wieczorem Uroczysty wieczór styczniowy. 

Sala Grand hotelu: popołudniu loterja fan- 
towa Tow. Dobroczynności. A 

„Gwiazda“: przedstawienie amatorskie ,,Lo- 
renzo i Jessyka* i „Słowiczek.* 

„Eleuterja*: Wieczorek patrjotyczny. 

„Przyjaźń“ przy ulicy św. Tomasza: Przed- 
stawienie „„Jasełek''. T 

Cyrk Sarrasaniego przy ulicy Dietlowskiej: 
Dwa przedstawienia trupy cyrkowej. 

Park krakowski: Koncert i ślizgawka. _ 

„Sokół“ w Podgórzu: Koncert na korzyść 
bursy szkolnej. 

W rocznicę powstania styczniowego. Nabo- 
żeństwo żałobne w kościele Marjackim odprawił 
dziś przed południem kanclerz książęco-biskupl 
ks. prał. dr. Władysław Bandurski, który, po od- 
prawionem nabożeństwie, wygłosił również ka- 
zanie. Podczas nabożeństwa chór akademicki, 
pod batutą p. B. Walewskiego, śpiewał „Re- 
quiem“, a orkiestra „Harmonii* pod kiern nkiem 
p. Kraskowskego wykonała utwory religijne. 

W nabożeństwie uczestniczyli ze sztanda- 
rami weterani powstania z 1863 i 4 r., oraz repre 
zentanci „Gwiazdy* i „Przyjaźni“ jakoteż liczna 
publiczność i młodzież szkolna, która świątynię 
tłumnie zapełniła. Przez cały czas trwania na- 
bożeństwa, trębacze na wieży Marjackiej grali 
hejnał z pieśni narodowo-religijnych. 

Nabożeństwo odbyło się staraniem patryotycz 
nej młodzieży akademickiej. MR 

Odczyt o Savonaroli wygłosi w poniedzia- 
łek znany poeta Lucjan Rydel. Zarówno osoba 
prelegenta, jak i zajmujący przedmiot odczytu 
powinny zgromadzić licznych słuchaczy, a jeśli 
dodamy, że cały dochód z odezytu przeznaczony 
jest na krakowskie Koło Związku pomocy naro- 
dowej, wszelkie zachęty będą zbyteczne. W obec- 
nych bowiem, tak ciężkich dla Królestwa cza- 
sach instytucja ta Śpiesząca z doraźną pomocą 
licznym wychodźcom z zaboru rosyjskiego u 
ciekającym przed prześladowaniami rządu, po- 
trzebuje jak najobfitszych zasiłków. Sądzimy 
też, że publiczność krakowska chętnie pospieszy 
w poniedziałek o godzinie 5 po południu do sali 
saskiej i szczelnie ją zapełni, aby wysłuchać zaj 
mującego odczytu, a jednocześnie spełnić czyn 
patrjotyczny, bo przyjść z pomocą materjalną 
nieszczęśliwym ofiarom gwałtów rosyjskich. 

Młodzi rabusie. Agent policyjny p. Schims- 
heimer wyśledził i przyaresztował 19 letniego 
Stanisława Pietruchę, karanego już półtorarocz 
nem więzieniem oraz 18 letniego Władysława 
Pakulę false Bober, który, jeszcze z trzecim ró- 
wieśnikiem dnia 16 bm. o godzinie 11 przed po- 
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łudniem w ulicy Florjańskiej idącej p. Oldze' 
Skaczyńskiej wyrwali torebkę z kwotą 49 koron. 
P. Skoczyńska szła ze służącą, mając torebkę za- 
łożoną na ręku. Rabusie trzykrotnie zachodzi 
jej drogę, nareszcie, kiedy dwóch starało się as- 
jąć sobą jej uwagę, trzeci, jak się pokazuje Pie 
trucha wyrwał torebkę, poczem cała trójka ulot- 
niła się ze zdobyczą. Ojciec Pietruchy odsiaduje 
obecnie 5-letnie ciężkie więziene. 


Wóz na dekoracje teatralne odebrała tymi 
dniami komisja z łona sekcji ekonomicznej ra- 
dy miejskiej; wóz ten wykonany w zakładzie śla 
sarskim p. Uznańskiego według wzoru wozu słu 
żącego do takiegoż użytku wiedeńskiemu Burg 
teatrowi, uznała komisja za doskonały i wyrazi- 
ła wykonawey uznanie. Koszt wozu wykonanege 
tu na miejscu wynosi 1900 koron, podczas gdy 
w Wiedniu zażądano 2600 koron. Inny wóz de 
wywożenia śmieci sprowadzono z Hanoweru, ko- 
sztem 1600 koron, jakoby na model, tymczasem 
wóz ten okazał się całkiem niepraktycznym «a 
pieniądze zapłacone za niego nie powrócą z za- 
granicy. 

Krakowskie Tow. techniezne odbędzie pe- 
siedzenie w poniedziałek dnia 22 bm. o 7 wiece. 
w sali przy ul. Szczepańskiej 1. 9 I p. Na porząd- 
ku dziennym odczyt inżyniera Leonarda Nitschazż 
„O instalacyi centralnego ogrzewania i wentylą- 
cyi w starym teatrze.“ 

Obieeująey młodzieniec 18 letni Paweł Bie- 
chowski były uczeń III klasy realnej w Tarno- 
wie, były terminator fabryki ślusarskiej p. Ge 
reckiego opuściwszy fabrykę udał się do Nowege 
Targu, gdzie ojcu swemu skradł 60 koron. Prae 
puściwszy skradzione ojcu pieniądze włóczył się 
po Krakowie bez utrzymania i przytułku, które 
go mu też tymczasowo udzielono pod telegrafem 


Obstrukeja kolejowa w Podgórzu. Krajo- 
wa organizacja kolejarzy „Samopomoc“ w Kra- 
kowie, przedłożyła dnia 5 bm. ministerstwu ko- 
lejowemu rezolucję, uchwaloną na zgromadzenia 
kolejarzy w Podgórzu, a domagającą się między. 
innemi uzupełnienia stałych poborów kolejarzy 
20-to procentowym dodatkiem drożyźnianym na 
tak długo, dopóki,kwestja regulacji ich płac nie 
zostanie załatwioną przez ankietę, składającą się 
z zastępców ministerstwa kolejowego oraz pełno- 
mocników kolejarzy. W rezolnceyi swej wysta- 
pili kolejarze także przeciw t. zw. automatyczne- 
mu awansowi (w obecnej formie) jako krzyw- 
dzącemu ich. Organizacja domagała się odpowie 
dzi na swe życzenia najpóźniej do 18 bm., grożąe 
w przeciwnym razie rczpoczęciem obstrukcji. 


Obstrukcja ta rzeczywiście wybuchła w ne- 
ey z 18-go na 19 bm. na dworcu kolejowym w 
Podgórzu, który stosownie do planu, miał dać 
hasło do jej wybuchu. Zwolennicy obstrukcyż 
liczyli na to, że nawet sami, bez przyłączenia się 
do nich kolejarzy z innych stacji w Galicyi będą 
mogli prowadzić skuteczną kampanję, gdyż Pod- 
górze, tworzące niejako wjazd i wyjazd z Gali- 
cji, jest najważniejszym „punktem  strategicz- 
nym w ich walce. 


Według dostarczonych nam relacji i zebra- 
nych przez nas szczegółów, pierwszy dzień ob- 
strukcyi dał następujące rezultaty: 

Separatka, przewożąca personal w godzi- 
nach obiadowych między stacją Podgórze-Pła- 
szów a Podgórze-miasto, doznała 27 minutowego 
spóźnienia. Pociąg Nr. 1082 zamiast odejść o 
11.45 odszedł o g. 1, spóźnił się zatem 1 godź. 15 
m.; pociąg Nr. 1082 zamiast o g. 1.8 odszedł o g. 
3 (opóźnienie: 1 godz. 52 m.) ; pociąg Nr. 1090 za 
miast o g. 3.40 odszedł o g. 5.10 (opóźnienie 1 g. 
30 m.) ; pociąg osobowy Nr. 14 opóźnił się pół go 
dziny. Dalej doznały opóźnienia pociągi: Nr. 95 
— 30 m., 97 — 11 m., 171 — 65 m., 183 — 30 m., 
61 — 36 m., 187 — 39 m., 191 — 11 m., 185 — 
20 m., 193 — 23 m., 1070 — 30 m. 

Do piątku więc, godz. 8 wieczorem, uległo 
opóźnieniu 15 pociągów, a nadto w ciągu pierw- 
szych sześciu godzin obstrukcji, zestawiono w 
Podgórzu 5 pociągów, podczas gdy zazwyczaj ze- 
stawia się 12 do 15. W magazynach przelado- 
wano o 25 wagonów mniej, niż normalnie (dziem 
nie około 100 wagonów do różnych stacji). 

Obstrukcjoniści oblepiali czerwonymi kart- 
kami pociągi, co miało stanowić wezwanie dla 
kolejarzy na innych stacjach, aby się przyłączy- 
li do obstrukcji. 

Ponieważ obstrukcja ograniczała się na ra- 
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zie do jednej stacji i przeważnie do pociągów eie- 
żarowych, skutki jej nie mogły się jeszcze w zna 
czący sposób uwidocznić. Poważniejsze rezulta- 
ty dałyby się spostrzedz dopiero po czterech lub 
pięciu dniach, o ileby projektowana obstrukcja 
miała siły do rozwinięcia się i wytrwania. Wśród 
kolejarzy panował jednak rozłam i ujawniała się 
silna opozycja przeciw zamierzonej obstrukcji. 

Według informacji zasiągniętych przez nas 
w krakowskiej Dyrekcji kolei państw. o stanie 
rzeczy w dniu wczorajszym na stacji w Podgó- 
rzu, obstrukcja miała tylko przejściowy charak- 
ter. Skutkiem „regulaminowego wykonywania 
służby” tylko trzy pociągi miały uledz opóźnie- 
niu, opóźnienie zaś innych pociągów pochodzić 
ma z przyczyn innej natury. Dziś już — jak 
nas objaśniono w Dyrekcji kolejowej — pano- 
wać mają normalne stosunki w ruchu pociągów. 

Z Koła artystyczno-lilerackiego. We środę 
dnia 31 bm. odbędzie się w lokalu „Koła* walne 
zgromadzenie członków dla wysłuchania sprawo- 
zdania zarządu za r. 1905 i wyboru nowego wy- 
działu. Po zgromadzeniu odbędzie się licytacya 
gazet. 

Koncert na rzecz ubogich, pozostających pod 
opieką Panien Ekonomek, odbędzie się w pierw 
szych dniach lutego b. r. 

Sekeja IV szkolna Rady miasta, na wczo- 
rajszem posiedzeniu, pod przewodnictwem wice- 
prezydenta p. M. Chylińskiego, uchwaliła przed- 
stawić Radzie miejskiej wniosek nadania pre- 
zenty na posadę dyrektorki szkoły wydziałowej 
im. Adama Miekiewicza i kierownika pospolitej 
szkoły ludowej im. św. Barbary. Nadto załatwio 
no kilka spraw administracyjnych. 


Z Gorlic piszą do nas: Protesty przeciw wy- 
borom do Rady miejskiej, dokonanym w czerwcu 
r. 1905 załatwiło Namiestnictwo w ten sposób, że 
unieważniło wybór „towarzysza“ Tokarskiego i 
inspektora podatkowego Metzgera. Jak o tem w 
swoim czasie donosiliśmy, przy wyborach tych 
zwalczało Starostwo wspólnie z socjalistami kan- 
dydaturę burmistrza D. Radomyskiego i jego 
zwolenników, skutkiem czego w I kole przepadli 
wszyscy dotychczasowi radni z inteligencji, a wy- 
brano natomiast c. k. urzędników i żydów. bur- 
mistrz zaś wybrany został w kole II nieznaczną 
większością głosów. Obecnie ma p. Radomyski 
zamiar nie przyjąć wyboru na radnego. F. 

W Ośmięcimiu księża Salezjanie obchodzić 
będą w niedzielę dnia 4 lutego uroczystość swego 
Patrona, Św. Franciszka Salezego. Porządek na 
bożeństw będzie następujący: Od wczesnego ra- 
na odprawiać się będą bez przerwy Msze Św, w 
czasie których będzie sposobność przystąpienia 
do Sakramentów Pokuty i Ołtarza. Jedna z mszy 
św. ofiarowana będzie za członków Związku 
Mszalnego. O godz. 10-tej odprawi uroczystą su- 
mę gwardyan OO. Reformatów z Kęt O. Kapuśnik 
kazanie zastosowane do uroczystości wygłosi Ks. 
Hlond, Salezjanin. Po południu o godz. 3 nie- 
azpory. Po nieszporach odegrają wychowanko- 
wie zakładu dramat pod tytułem „Syn marno- 
trawny". 

O reformę wyborczą. (Tel.) Dr. Głąbiński zwo 
łał wczoraj we Lwowie zgromadzenie za zaprosze 
niami, celem omówienia reformy wyborczej do 
parlamentu. Uchwalono rezolucję z podziękowa- 
niem dla posła za urządzenie zgromadzenia, oraz 
z żądaniem wyodrębnienia Galicji. 

Tarnów 19 stycznia. (Śmiertelny strzał. — 
Karambol tryeykla z pociągiem. — Z Tow. mi- 
lośników sceny.) W Rzędzinie pod Tarnowem 
dnia 14 bm. aresztował żandarm cygana, poszu- 
kiwanego przez władze od 4 miesięcy za zbrod- 
nie morderstwa i inne karygodne czyny. Cygan 
skuty już poezął uciekać. Pogoń trwała około 
1000 kroków. Gdy na 3 krotne wezwanie żandar 
ma nie stanął, żandarm zatrzymał się, przykle- 
knął i strzelił Strzał obliczony na uczynienie 
cygana niezdolnym do ucieczki, był śmiertel- 
ny. Cygan trafiony w samo serce, padł trupem 
na miejscu. 

Wypadek. Dwaj funkcjonurjusze kolejowi 
udali się tryeyklem kolejowym (rodzaj drezy- 
ny) w kierunku Tuchowa. Zapomnieli wido- 
eznie, że właśnie w tym czasie idzie pociąg 080- 
bowy od Sącza. Nagle ku wielkiemn ich przera- 
żeniu, z poza zakrętu wysunął się pociąg. Czasu 
do usunięcia trycyklu i do ucieczki nie atar- 
cezyło. Jeden z siedzących na trycyklu szczęśli- 
wie uskoczył na bok, drugiego uderzyła nadcho- 
dząca maszyna. Odwieziono go do szpitala z gło- 
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wą strasznie poranioną. — Na razie nie wie- 
dzieć, czy: będą jakie dalsze następstwa tego wy 
padku. 

Towarzystwo miłośników sceny urządza dn. 
20 bm. przedstawienie amatorskie na rzecz ,,Po- 
mocy koleżeńskiej* uczniów seminarjum nauczy 
cielskiego. Odegraną zostanie sztuka Schóntha- 
na „Porwanie Sabinek.“ 

O szpiegostwo. Z Białej donosi nasz kores- 
pondent: Na sprawe aresztowanego pod zarzu- 
tem szpiegostwa p. Frauenknechta z Białej i p. 
Speisera z Kęt rzuca pewne światło pogłoska na- 
stepującej tresci: Pewne przedsiębiorstwo pry- 
watne rosyjskie powzięło zamiar czynienia po- 
szukiwań po stronie rosyjskiej za przedłużeniem 
pasów kruszcowych i pokładów węgla kamienne 
go, ciągnących się w Galicyi tuż nad granicą au- 
strjacko-rosyjską. Aby poszukiwania oprzeć na 
pewnych danych, przedsiębiorstwo postanowiło 
uzyskać plany terytorjum kopalnianego z Gali- 
cji i po plany te udało się do funkcjonaryuszów 
ewidencji katastru, chociaż na drodze legalnej 
mogło je również otrzymać. Gdyby się sprawa w 
ten sposób miała, to trudno mówić o szpiegostwie. 

Sędzia śledczy w Wadowicach znalazł podob 
no wiele materjału obciążającego, a świeżo w tej 
samej sprawie został aresztowany geometra z 
Bielska. 

Po ukończeniu śledztwa akta zostaną prze- 
słane sądowi wyższemu w Krakowie. 

Jak doręczyć pismo sądowe nieboszctykowi? 
Za rekord chyba bezmyślności biurokratycznej 
uznać należy „kawałek“ urzędowy, jaki tymi 
dniami doręczono p. Władysławowi Gniewoszowi 
w Kętach, a w którym e. k. sąd domaga się od p. 
Gniewosza ni mniej ni więcej jak tylko, aby wska 
zał w jaki sposób możnaby doręczyć pismo sądo- 
we człowiekowi zmarłemu? Dokument ów ma 
następujące brzmienie: 

„L. d. h. 1971 i 5. Pana Władysława Gniewo- 
sza w Kętach wzywa się o podanie tutejszemu są- 
dowi sposohu doręczenia Leśkowi Sitko z Raźnio- 
wa tutejszej uchwały z 2. 10 1905 L. d. h. $755 i 5, 
która adresatowi z tego powodu doręczoną być nie 
mogła, iż tenże przed 4 miesiącami zmurł. Do 
wykonania tego polecenia sądowego zakreśla się 
panu termin 14-dniowy. C. k. sąd obwodowy w 
Złoczowie, oddział IV dnia 25 października 1905“ 

Kroniczka lwowska, (Od nasz kor.) Wskn- 
tek zezwolenia magistratu lwowskiego na doko 
nanie dwóch większych parcelacji powstaną 
dwie nowe ulice: jedna 27 m. długa a 14 m. sze- 
roka, poprowadzona będzie ną gruntach Towa- 
rzystwa akcyjnego browarów między ulicą Kle- 
parowską a Szpitalną; druga zaś ulica ma pow 
stać na rozpareelowanych gruntach p. Włady- 
sława Breitera i połączy ulice Zybłikiewicza z 
ulicą Długosza w przedłużeniu placyku na zbie 
gu ulicy Zyblikiewicza i ul. św. Zofji. 

Fałszerz dokumentów  Putyra-Połotyński 
przewieziony zostął do sądu karnego w Tarno- 
polu, który prowadzić będzie śledztwo dlatego 
pońieważ zamierzone jego oszustwo dotyczyło 
ksiąg metrykalnych tarnopolskich i w Tarnopo 
lu odkryte zostało. Putyra wcale się do winy 
nie poczuwa, twierdząc, że nikogo nie skrzyw- 
dził, nikomu nie nie wziął. Rzeczywiście ze 
swych niewytłómaczonych manipulacji heraldy 
cznych, Putyra nie ciągnął żadnych korzyści 
materjalnych. W Kasie oszczędności miał 80 k. 
miesięcznie i żył w największej nędzy, bułkami 
i herbatą tylko, bo z tej skromnej płacy ponosił 
koszta stampilii, opłat za wydobywanie doku- 
mentów itd. 

W zeszłym tygodniu zaszły we Lwowie dwa 
wypadki meningitis, a to jeden przy nl. św. 
Zofii, a drugi przy ulicy Kleparowskiej. W obu 
wypadkach stwierdzono „meningitis eerebrospi- 
nalis“. 

P. Henryk Opieński, znany kompozytor wy 
głosi zajmujący odczyt w dniu 22 bm. w tutej- 
szym instytucie muzycznym na temat „Wykona 
nie i wirtuozostwo". p. Opieński zasiądzie też w 
niedzielę wieczorem przy pulpicie kapelmistrzo 
wskim i dyrygować będzie „Halką”. 

| Tajemniczym wypadkiem zajmuje się poli 
cja. Oto w piwnicy domu przy ulicy Smoczej 1 
znalazła zamkniętą zarobnicę Maryę Pepek, 
wycieńczoną i omdlewającą już z głodu. Marya 
Pępek umie tylko tyle powiedzieć, że ubiegłej 
niedzieli podochociła sobie w pewnym szynku, 
skąd ją następnie zaprowadziła jej towarzysz- 
ka Marya Baczyńska, do tej piwnicy, i tu, prze 


szukawszy jej kieszenie, zamknęła ją. Przypo- 
mina sobie dalej, że w poniedziałek rano, gdy 
obudziła się z twardego snu po przepiciu, zoba- 
czyła nad sobą stojącego wysokiego, siwego ży 
da, trzymającego w ręku płonącą zapałkę; żyd 
ten jednak zgasił natychmiast światło i odszedł 
zamknąwszy za sobą drzwi piwniczne. Od tej 
chwili wszystkie jej dobijania się do drzwi i wo 
łania o pomoc pozostawały bez odpowiedzi, aż 
wreszcie znalazła ją policja w zamknięciu, w 
którem pozostawała przez trzy dni i noce. Przy 
padek zatem tylko uwolnił ją od śmierci głodo- 
wej. Pępkowa utrzymuje, że skradziono jej T 
koron, jakie przy sobie miała. 

Trybunał karny skazał przed paru dniami 
na trzy miesiące więzienia, obostrzonego postem 
niejakiego Litwińskiego, który za pomocą Tróż- 
nych przedsiębiorstw skrzywdził wielu biednych 
ludzi, poszukujących pracy. W ostatnich cza- 
sach przed uwięzieniem, które nastąpiło we wrze 
śniu, założył Litwiński biuro pośrednictwa w 
różnych sprawach i wydawał pismo „Informa- 
tor“. Obiecujący zgłaszającym się posady, pad- 
biera? kaucje w gotowiźnie, a od p. Stanisława 
Mańczukowskiego pobrał 2000 kor. dopuszczając 
go do spółki. P. Mańczukowski widząc, że inte- 
res nie idzie, wypowiedział pieniądze na trzy 
miesiące w myśl kontraktu, lecz nie otrzymaw- 
szy ich po upływie tego terminu, wniósł donie- 
sienie do policji. Litwiński zdołał jednak skie- 
rować tę sprawę na drogę cywilną, lecz uwikłał 
się równocześnie w drugą sprawę, gdyż pobrał 
300 koron kaucji od krawca Władysława Kisi- 
lewicza, przyjmując go za inkasenta i nie chcąe 
mu następnie zwrócić tej kwoty. Litwiński sta- 
wał przed sądem pod zarzutem oszustwa. Na 
rozprawie tłómaczył się tem, że Kisilewiczowi 
obiecał płacić 5 procent od pobranej 300 korono 
wej kaucji Wobec potwierdzenia tej okoliczno- 
ści przez poszkodowanego trybuna? uznał Litwiń 
skiego winnym zbrodni sprzeniewierzenia. 

Repertoar teatru miejskiego. 

W niedzielę 21 bm. o godzinie 3 po południu: 
„Betleem polskie“ jasełka w 3 akt. L. Rydla. O 
godzinie 7 wieczorem: „Urzędowa żona“ — sztu- 
ka w 5 akt. H. Savagea. 

W poniedziałek 22 bm.: „Terakoja“ — dram. 
histor. jap. Tekeda Izumo. „Wesele“ — St. Wys- 
piańskiego (akt. 2). „Warszawianka“ — pieśń z 
r. 1831 St. Wyspiańskiego. 

We wtorek „Wujaszek Wania" — sztuka w 
4-ech akt. A. Czechowa. 

We środę: „Fifi“ — sztuka w 3-ech akt. A. 
Schiffmanna (ceny zniżone). 

W czwartek: „Gęsi i gąski“ — komedja w 
5-ciu akt. M. Bałuckiego. 

W sobotę: „Pan sedzia“ (Le bon juge) ko- 
medja w 3-ech akt. M. Bissona (nowość). 

W niedzielę o godz. 3-ej „Betleem polskie“ 
Jasełka w 3-ech akt. L. Rydla; o godz. 7 „Wie- 
czór Trzech Króli“ — kom. w 5 akt. W. Szek- 
spira. 

Na loterje fantową do funduszu Jaselek na- 
desłały fanty w dalszym ciągu następujące fir- 
my: A. Hawełka 2 fanty, A. Schule 1 fant, E. 
Czapliński i Ska 2 fanty, St. Tomaszewski 2 fan 
ty, Zimler i Ska 3 fanty, J. Rudnicki 1 fant, J. 
F. Fischer 8 fantów, Reim i Spka 4 fanty. 

Przedstawienie Jasełek odbędzie się dziś o 
godz. 3 popołudniu w sali przy ul. św. Toma- 
Sza l. 37. 


Z zaboru rosyjskiego. 


Rozstrzelanie anarchistów w Warszawie. 

Ostatni „Warsz. Dniew.* przytacza, drugi 
spis rozstrzelanych, pisząc eo następuje: 

„W dniu 17 bm o godzinie 7% rano w ob- ` 
robie twierdzy warszawskiej, na zasadzie art. 
12 „przepisów o miejscowościach, w których o 
głoszono stan wojenny”, rozstrzelani zostali 
członkowie warszawskiej grupy „anarchistów- 
kmunistów- międzynarodowych“: Szmu! Fur- 
zeig (przezwany „Kanorka'). Dawid Krajsztal 
(przezw. ,„„Lejbuś*) Judko Kernbeisser (przezw. 
„Ignae'*), Ignac Szpiro i Karol Skurza (przezw. 
„Karol Maly“). — Wszyscy oskarżeni o propa 
gande przeciwpaństwową i dokonanie całego 
szeregu czynów terorystycznych: wyrobu i rzuca 
nia pocisków wybuchowych, wymuszań, grabie 
ży i wszelkiego rodzaju gwałtów. 

Wykrycie bomby w Łodzi. Policja łódzka 


wykryła w domu przy uliey Widzewskiej Nr. 


koee Wyprawy kuchenneżesW,HALSKI sex. 


naewynia emsto niklewe najlepszej marki Sphinx stalowe emaljowane, patentowane stalowe z obrączką emaljowane, stalowe emaljowane prima 
pajlepszej marki, żelazne emaljowane marki Cieszyn, Bazarowe najlepsze. 
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+6 bombę. Bomba ta znajdowała się w piecu. W 
mieszkaniu, gdzie wykryto bombę na 3 piętrze, 
spało pięć osób. Podczas rewizji znaleziono kilka 
rewolwerów, które skonfiskowano. Wszystkie 
esoby zostały aresztowane, mianowicie: J akób 
Wolkowski, jego żona, dzieeko oraz trzech jego 
zmmajomych, którzy przed paru dniami przybyli 
Warszawy. 
~ Nowy metropolita katolieki. Nadanie rek- 
torowi akademji duchownej rzymsko-katolie- 
kiej w Petersburgu, ks. owieckiemnu, god- 
ności prałata papieskiego, ma związek — jak u- 
trzymują „Nowosti* — z zamiarem wyniesienia 
go na urząd arcybiskupa mohylowskiego i me- 
tropolity kościołów katolickich w Cesarstwie. Je 
dnocześnie z tą nominacją, podług zaeytowanego 
dziennika, ma nastąpić głęboka reforma w za- 
rvądzie kościołami katolickiemi w cesarstwie w 
duchu nadania mu większej niż dotychczas swo 
body. Natomiast „Nowoje Wremja“ pisze: Jak 
mas zapowniają z całkiem miarodajnego źródła, 
metropolitą kościołów rzymsko-katoliekich w Ce 
sarstwie zostanie teraźniejszy biskup wileński, 
ks, Edward baron von der Ropp.* 

Jubileusz polskiego uczonego w Petersbur- 


ga. W roku ubiegłym przypadło czterdriesto- 


łeeie pracy na polu naukowem i literackiem zna- 


nego uczonego naszego b. profesora Uniw. Ja- 
siollońskiego, Jana Baudouin de Courtenay, któ- 
ry od lat pięciu zajmuje w uniwersytecie pe- 
tersburskim katedrę gramatyki porównawczej 
i sanskrytu. Z okazji tego jubileuszu, jak do- 
nosi „Kurjer Litewski“ w dniu 10 bm. liczne gro 
no uczonych i literatów Petersburga zgromadri 
ło sią w mieszkaniu prof. Baudouin de Courte- 
nay składając życzenia jubilatowi. Pierwsry 
przemówił w imieniu wydziału filologieznego u- 
niwersytetu petersburskiego dziekan Braun, a 
po nim wystąpił prof. Bulicz, prezes sekeji ling- 
wistycznej petersburskiego  neofilologicznego 
towarzystwa, oświadczając, iż towarzystwo Wy- 
brało jubilata swym honorowym członkiem, na- 
stępnie odczytał adres od lingwistycznej sekcji 
opatrzony podpisami rosyjskich i zagranicznych 
nezonych. 

Prof. Bulicz odezytał jeszeze piękne powin- 
szowanie w języku francuskim od grona profe- 
Borów uniwersytetu helsingforskiego, z Wiednia 
od prof. Zagicza, Reszetara, z Gracu od prof. 
Marki i innych; z Odessy od prof. Zaponowa ete. 

W imieniu uczniów jubilata przemawiał p. 


Ostatnie słowo przypadło w udziale same- 
mu jubilatowi „Jubilaci są zwykle — odpowie- 
dział prof. Baudouin de Courtenay w położeniu 
podsądnych. Muszą wysłuchać wyroku o swej 
działalności w danym okresie lat. Naturalnie ro 
la jubilata nie może być porównaną da roli czło 
wieka, który za dobre przestępstwo bywa nie- 
raz ciężko karany. — Rola jubilata jest bezwa- 
runkowo ponętniejszą. Ale w jednym i drugim 
wypadku podsądnego często czeka wyrok nie 
zupełnie sprawiedliwy. Z całego serca dziękuję 
za te uczucia, którym panowie daliście wyraz, 
ale muszę przyznać, że praca moja została przez 
was przeceniona; w porównaniu do tego, co mógł 
bym uczynić—uczyniłem stosunkowo niewiele, 
nie umiałem skorzystać z czasu i brakowało mi 
ścisłej w pracy metody. Jubileusze sprawiają 
mi wrażenie pogrzebów i zwykle wydaje mi się 
iż po odówięceniu uroczystości jubilat zostanie 
ałożony do archiwum na zawsze. Na szczęście 
mie zaliczam sobie do wyranżerowanych jubila- 
tów i o ile siły pozwolą, będę nadal pracował. 
Trzeba tylka życzyć, aby nastały inne czasy, 
-— które jeszcze święcióć mamy, aby były ob- 
ehodzone przy jaśniejszej dobie niż ten krwawy 
rok, który zamknął czterdziestolecie mej pracy. 
GEE GEZER OS TE RE AWR DOO I) 


Że Świata 


O pomoc dla Albamji. Komitet dla dotkniętej 
żywiołowemi klęskami Albanji, z siedzibą w Wie- 
dniu wydał odezwę da Austrjackich obywateli, na 
wołującą o pomoc dla tego ubogiego, zaniedbane- 
go kraju nawiedzonego ciężko w ubiegłym roku. 
„Już trzęsienie ziemi 1 IV. — czytamy tam — by 
ło nieobliczalną klęską. która całe dzielnice Sku- 
tari i liczne wsie wilajatu, obróciła w gruzy a ty- 
Siące ludzi pozbawiła dachu skazując na żebrac- 
two; zrządziło ono dużo większe szkody niż jedno 
czesne w Kalabrji. Powódź, którą w cztery mie- 


Ceng umiarkowane. 


ANGIELSKIE PASTY DO 
BUCIKÓW. PRAWIDŁA. 


OBUWIE 
IGNACY WROBE 


Obuwie dla Pań wykonuje si 
Tennis“. — BUTY WOJSKO 


siące później dotkniętą została ta nieszcześliwa 
kraina, dopełniła strasznego zniszczenia: Od Sku- 
tari do Adrjatyku zalana została cała równina, 
więcej jak 30 miejscowości znikło we falach, wie- 
le z nich nie powstanie, zostały bowiem na zawsze 
unicestwione. W następstwie tych klęsk występują 
groźne epidemje, ospa i tyfus srożą się wśród lu- 
ludności, której siła odporna osłabła w skutek 
nieurodzaju, głodu i malarji. Rozpoczęła się do- 
kuczliwa, burzliwa zima Bałkanu; ludność półno- 
cnej Albanji, pozbawiona dachu, wynędzniała, 
zgromadzona w zbudowanych na prędce szała- 
sach, wystawioną jest na nowe nieszczęścia.“ — 
Na czele komitetu, który występuje z akcją ra- 
tunkową, stoi jako preżes książe Karol Kinsky, 
jako I. wiceprezes hr. Jañ Wilczek. W skład ko- 
mitetu wchodzą z Polaków: hr. Roman Potocki, 
hr. Antona Wodzicki, hr. Jan Wilczek (syn) hr. 
Karol Lanckoroński i Stanisław Koźmian. 

Straszna podróż Okręt żaglowy „Celtic Mo- 
narch', który wypłynął ze Szwansea i niedawno 
zawinął do San Francisko, odbył straszną podróż. 
Przez 74 dni okręt był zdany na łaskę burz i fal, 
skutkiem czego doznał znacznych uszkodzeń. Li- 
ny i żagle były zmarzłe, a pokład pokrywała gru- 
ba na kilka stóp warstwa zmarzłego Śniegu. Pod- 
czas burzy w pobliżu Staten Island statkiem z ta- 
ką gwałtownością miotały fale, że majtek Philley 
nie mogąc się utrzymać na maszcie, zabił się, 
spadłszy z wysokości 60 stóp na pokład. Blizko 
przylądku Horn pływające góry lodowe otoczyły 
okręt, grożąc mu zgnieceniem. Załoga trzymała 
slę dzielnie i zdołała okręt wydobyć z tej matni. 

Armja mamdturska. Przybyły Świeżo z Wła- 
dywostoku lekarz streszcza w następującej no- 
tatce, zamieszczonej w gazecie , Swoje wra- 
żenia: 

„Żołnierze są zdemoralizowani, © dyscypli- 
nie niema mowy, względem oficerów żołnierze za- 
chowują się wyzywająco. Oficerowie wieczora 
mi muszą się przebierać w ubranie cywilne Z 
więzień i odwachu uwolniono wszystkich aresz- 
towanych, gmachy zaś więzienia spalono. Jene- 
rał Liniewicz odwołał swoje rozporządzenie, na 
mocy którego nikt nie miał być odesłany z Dala- 
kiego Wschodu przed wiosną. Obecnie każdego 
dnia w głąb cesarstwa wysyła po 4,000 żołnierzy. 
Firma zagraniczna Kunst i Albert wystąpiła z 
procesem o wynagrodzenie w sumie 2 miljonów 
za poniesione straty podczas rozruchów," 

Mołwa donosi, iż w d. 10-ym bm. do K rasno- 
jarska przybył ostatni oddział pułku krasnoijar- 
skiego z Dalekiego Wschodu. Po przybyciu woj- 
ska, cząść rewolucjonistów i zbuntowanych żoł- 
nierzy bataljonu kolejowego ulokowała się w war- 
sztatach kolejowych, gdzie została otoczona prznz 
wojska. Podczas starcia 8 rewolucjonistów zabi- 
to; z żołnierzy poległo 2, kilku jest rannych. 

Sędziwy aresztant, W Zagrzebiu aresztowaę 
ła policya kilkakrotnie karanego 103 letniego 
Iwana Palenczuka, który przesiedział więcej niż 
50 lat w więzieniu I wypuszczony został na wol- 
ność dopiero przed dwoma tygodniami. Palen- 
czuk powracał do aresztu z wielką ochotą, 

Nabob amerykański Field, zmarły niedawno 
w New-Yorku, pozostawił 641.25 milionów kor. 
majątku. Pieniądze nie zawsze dają szezęście i 
nabyć go za złoto niepodobna, więc też utrzymu- 
ją, że Field, który stracił jedynego syna w bar- 
dzo młodym wieku — nie zaznał nigdy prawdzi- 
wego szcześcia. 

Wartość nazwiska aktorki. W Nowym Jor- 
ku zgłosił sią do pełnomocnika znanej tamże ar: 
tystki Mrs. Cory Brown Potter adwokat pani 
James Brown Potter z propozycyą, aby artyst- 
ka występowała pod innem nazwiskiem. „Ow- 
szem“, — odpowiedzial pełnomocnik aktorki — 
„ale jeśli pan kupić chcesz markę fabryczną, to 
musisz za nią zapłacić, otóż klientka moja będzie 
się nazywała poprostu mrs. Corą Jones, lub mrs. 
Corą Urquart, albo też jak sie panu tywnie spo- 
doba, lecz musisz pan zapłacić za to 100.000 ko- 
ron! Nazwisko Brown Potter znanym się stało 
całemu światu, czemuż miałaby go się wyrzekać 
na przyszłość, ezyżby tylko dlatego, że tego so- 
bie życzy druga żona jej męża? 


Telegramy. 


Z Warszawy. 


Z nad Wołgi. 
Petersburg 20 stycznia. W gubernji Symbir- 


i skiej w mieście Syrraniu zaprowadzono stan we- 


jenny, 


Komisja przemysłowa. 

Wiedeń 20 stycztiia. Najblizsze posiedzenie 
stałej komisji przemysłowej odbędzie się w ponie- 
niedziałek dria 322 bm. o godz. 10 przed połu- 

Bar. Fejervarg w Wiedniu. 

Wiedeń 20 stycznia. Cesarz przyjął węg. pre- 
zesa ministrów bar, Fejervarego na dłuższem po- 
słuchaniu. 

Wiedeń 20 stycznia. Prezydent węgierskich 
ministrów bar. Fejervary był dzisiaj na dwugo- 
dzinnej audjencji u cesarza i zdał sprawozdanie 
o położeniu politycznem. Dzisiaj będzie bar. Fe- 
jervary na balu dworskim, a jutro powróci do 
Budapesztu. 

Ruch socjalistyczny w Niemczech. 

Berlin 20 stycznia. „Vorwarts* ogłasza na 
jutro 31 zgromadzeń w Berlinie, a 62 w okolicy z 
porządkiem dziennym: „Przeciw pozbrawieniu 
praw ludu i przeciw uciskowi“. Przemawiać bę- 
dą posłowie Bebel, Ledebur Singer i inni. 

Berlin 20 stycznia. Prezydent policji ogłasza. 
ostrzeżenie dla publiczności z wezwaniem, aby się 
trzymała zdala od masowych zgromadzeń, bo 
mimo układu z partją socjalistyczną. nie jest wy- 
kluczonem wzburzenie po jutrzejszych zgromadze 
niach. 

Z Hamburga. 

Hamburg 20 stycznia. Wieczorem i w nocy 
nie przyszło do zaburzeń. Silne oddziały policji 
patrolują po ulicach. 

Hamburg 20 stycznia. Policja wydała obwie- 
szczenie przypominające, że według ustawy ham- 
burgskiej zakazane są zgromadzenia pod gołem 
niebem, zwołane bez zezwolenia policji. — Pozwo-= 
lenia takia, do dalszego zarządzenia, nie będą u- 
dzialane. Zwołujący takie zgromadzenia, oraz u- 
tzestnicy, będą karani. 

Ruch amiymiktarny we Francji. 

Tulom 20 stycznia. Na bramach arsenału i 
innych zakładów wojskowych ponownie rozlepio- 
no odezwy antiwojskowe. 


NADESŁANE. 


danałogen 


źródłem wzmocnienia 


i edświeżenia 


dia waryatkich, którzy czują się osla- 

bienii wynędzniali, nerwowi i pozba- 

wieni energii. Broszury od Baner & 
Cie, Berlin S. W. 48. 


Najlepsze mieke alpejskie zawiera : 


MĄCZKA 
DLA DZIECI 


dla niemowlat rekonwalescentow i chorych na zotądek 


MiPótdawki do celów doświadczalnych aKr. 1.718 

Dła”P.T. Akuszerek zawsze dadyspozycyi grał's dawki 

BEA nróhne indziax broszurki `~ 0 2 WM 
W Krakowie aRsimai ™ Sp. 

Do nabycia we wszystkieh aptekach i dregnerjach. 


rzy zramieniach okazuje się często potrzeba 
ułycia dobrego środka opatrunkowego. Otóż 
najlepszym i najpewniejszym, jaki się dotąd 
okazal wskutek swego ochladzającego działa. 
nia służącego przeciw wszelkim zapaleniom jest 
w całej monarchji uznana domowa maść pragska 
z apteki B. Fragnera o. k, dostawcy dworu w Pra- 
dze, ponieważ zań maść powyższa nawet przy 
kilkuletniena przechowaniu nie zmienia się i nie 


Warszawa 20 stycznia. Zabójca naczelnika | psuje, powinna być w każdy mdomu w zapa sie 
aira ogłoszonio. 


stacji w Lublinie został rozstrzelany, 


z O MEE EE i S | 
DAMSKIE i MĘSKIE z sajlepszych angielskich, trancuskiak materya- 
łów, elegancki fazy — UMIARKOWANE CENY — PDLEGA 
KRAKOW, PLAC MARYACKI I. 1 
obok handlu R. Herliczki iR. Wiskidy 


wedlug najnowszych fasonów — TRZEWIKI „Lawn- 
E WEDŁUG NAJNOWSZEGO PRZEPISU. 


P 


Ceny umiarkowane. 


Zamówienia z prowincji 
według nadesłanego bucika. 


IECZĘCI 


Kauczukowe i metalowe 
do farby i laku 


MONOGRAMY 


Herby i napisy rzeżbione 
w złocie, srebrze i ka- 


mieniu 


wykonuje szybko firmą F. WOJTYCH nast. St. Niemczyk, Kraków, Sukiennice 10 (od strony kościoła NPM ) Wysyłki odwromą pocztą. 


APTEKA 
Fortunata 


RALEWSKIEGO 


Krakowie, Szczepańska 1 


peleca 
następujące wyraky własne : 

Petrogem „jahra', wyśmie- 
nity środek do konserwowa- 
nia włosów, usuwa łupież i 
swąd z głowy, wamacnia ce- 
bulki włosowe i zapobiega 
wypadaniu. — Flakon kor. 2 
i 4. 176 50 
ahra" Kali chloricum pa- 
sta do zebów, wybiela zę- 
by, desinfekcyonuje i konser- 
wuje jamę ustną. — Tuba 

bal. 
lahra' antyseptyczna wo- 
dą do ust. znakomita wo- 
da do utrzymania zdrowych 
zębów i do płukania ust. — 
Flakon kor. 1.20. 

„ahra' wata Bieutoformo- 
lowa, wypróbowany Środek 
przy katarach nosa, — Pu- 
dełko 49 hal. 


. | więcej zarobku dziennie 


ż [| A Tewarzystwo 
4 m, domowych 
PE „robót 
RE — pończoszko- 
wych 


ukuje osób obojga plci do wy- 
pończoch na naszej maszynie. 
Bdyńcza i szybka praca przez ca- 
ok w domu. Zadne przedwstępne 
domości niepotraebne. Odleglość 
stanowi przeszkody — a my 
Sprzedajemy prace. 2209 0 
Ros FI. Whittick & Co. 
PRAGA 
Peteisplatz 7. I. —47 


Młodym i starszym mężczyznom 
eca Się ponczającą nagrodzoną 
szurę w nowem pPomnożonem 
aniu Radcy lek. Dra Miillera o 
uburzeniach nerwów i systemu 
sexualnego, 

również o ich ieszeniu. Wol- 
przesyłka w kowercie za 1.20 
w anaczk. peczt, 949 52 


Cart Kókar, Braunschweig. 
BOOOGWOAOOGOO 


Miody 


wiek posiadający znajomość bu- 
teryi i rnchunkowości handlo- 
j poszukuje jakiejkolwiek posady 
ltorowejj Wymagania skromne. 
kawe zgłoszen'a pod „W“ w Ad- 


„istracyi „(Głosu Narodu“. 2596 
f j KANARKI 
R y i 
z prawdziwe 
BY harcyńskie 


7 makomite Spiew aki, 
z miłym łagodnym gło- 
sem, tarkotem, fileto- 
jm Popia dzwonkiem, także 
y Swietle śpiewające, sprzedaje 
4, 6, 8 i 10 złr. Przesyłam także 
atą za zaliczkę z poręczeniem 
ości, oraz nadejścia zdrowych 
miejsca przeznaczenia. — Pole- 
A również: Ruepsk letni kilo 
st. mieszankę, kanar, rze 
iewies luszczony kilo 40 ct., 
kopt jajowy tarty, najpoży- 
jssy pokarm dla kanarków pu- 
-45 et, mrówcae jajka su- 
46 liir 90 ct, mole dla sło. 


wików. 
mala prawdziwych Roropóskich Kanarków 
J. SZUFA 


'aków, ul. Floryańska 38. 
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Po tym znaku 
poznaje się 
sklepy 


Kraków, Szpitalna 40. 


FILIE: 
Nowy Sącz, Jagiellońska, 
Sarok, Jagiellońska obok Kółka 
rolniczego, 
Rzeszów, Trzeciego maja 5. 


Kraków, Kaźmierz, Wolnica. 
Chrzanów, Mickiewicza. 
Tarnów, Wałowa 13. 


Ostrzegamy naszych P, T. Odbiorców przed maszynami, które do- 
starczają inni kupcy pod nazwą „oryginalne Singera", Ponieważ 
naszych maszyn do szycia nie oddajemy nigdy żadnym kupcom 
do sprzedaży, przeto dosrarczane przez nich maszyny pod nazwą 
„oryginalne Singera“ — są w nujlepszvm wypadku stare, używane, 
z trzeciej ręki nabvte i odnawiane, za które my ani odpowiedzial- 
ności nie przyjmujemy, ani też do takowych potrzebnych części 
nie dostarczamy. 


Singer Komp. Tow. ako. maszyn do szycia 
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sog beeren Burleigh, pewien kupiec londyński pisze: Jeszcze przed 
kilku laty była moja czaszka sałkiem syza. 

Si ojciec I dzisdok byli łysi. Włosy mojej matki były z przyrody 

s vezaj cienkie. Już oswoiiem się z tą myślą, że zostanę lysym, 

& dor éki pewnego dnia podezas wycieczki do Szwajcsryi nie po 

ans się z pewnym uczonym panem w starszym wieku, który 

suie w ciagu rozmowy wprost zapytał, czy nie życzyłbym sobie 

posiadać bujny zarost włosów. 709 | 


p JP OOOÓCENA ZŁ 


Nadzwyczaj zaciekawiony, dałem cał- 
kiem naturalnie potwierdzająca odpowiedź. 
Wtedy opowiedział mi on, że przeż całe 
swoje życie zajmował się chemią, a w Szcze- 
gólności chorobami włosów. Dla potwier- 
czenia swych słów, zanotował mi pewną 
jormułę i polecił mi najusilniej preparat 
kazać sporządzić. Przyjechawszy do Gene- 
wy nie zaniechałem tego wykonać. 

Po trzech tygodniach poczęły się włosy + 
ję odnawiać a po czterdziestu dniach ~ 
"yła moja czaszka wlosami calkiem pokry- ʻ` 
u. Część pomady dalem dwom przyjacio- +, 
cm, jedną część pewnej damie, której wło- %1 
sy prawie zupelnie wypadły. Rezultat ;. 
hyłw obu wypadkach wdumiewa- ' 
|aey. Od tej pory, otrzymawszy wpierw 
ol uczonego. Story to odkrycie uczynił, pozwolenie, sprzedaję ten 
środek kómeciyczny. Jestem w przyjemnem położeniu, setki rów- 
nych przykładów silnego działania u osób obojga płci przytoczyć. |: 
Nie jest ta żudeu środek tajemniczy. Gwarantaje, że nie zawiera 
ieduych składników zdrowiu lub skórze szkodliwych. PY 

Aby sig jednak mógł Pan przekonać o prawdziwości tego | 
Środka, będzie Punu na życzenie wysłaną bezpłatna próbka, potem, » 
gey Tan się przekona, że pańskie włosy zaczynają rosnać, może | 
Pun nabyć dalsza ilość ze cenę umiarkowaną u pana Williama | 
KMeotia we Wiedniu, który ma monopol sprzedaży dla Austro- $ 
Węgier. i 

Próbka bezpłatnie. 

Każdciru czytelnikowi, który mi powołując się na tę gazetę 
przyśle swój adres na korespondentce wyrsźnie napisany, przyślę 
próbkę bezwarunkowo bezpłatnie. Należy adrcsować: 


W iliiara Scott 


Wien I./861 Franz Josefs-Kai. 19. 


Jedynym, prawdziwym an- 
gielskim 


srodkiem pieknosci 


jet Balassa prawdziwe angielskie 


Mleko Ogórkowe 


które usuwa natychmiast piegi, plamy wątrobiane, pryszcze 
liszaje i t. p. i nadaje obliczu świeży młodzieńczy wygląd. 
Całkiem nieszkodliwe. 132 


C. Balassa-s Apotheke 


BUDAPEST Erzsébetfalva. 


De nabycia w Krakowie u REIMA i Sp. i w każdej aptece i w 
droger„ we Lwowie S. Hay, nadw. aptekarz. M. Schwaiz, Przemyśl. 


nie znajdziesz do pielęgnowania, skóry 
szczcgólniej aby usunąć piegi, a uzy- 
skeć czystą pleć lepszego i skute- 
szniejszego mydła leczuiczego nad 
2 dawna znane. 
znydło liliowe 
BERGMANNA 
(Znak ochr.: 2-óch górmików) 
od BERGNANNR & Sp., TETSCHEN a/ 
Do nabycia sztuka à 80 hal. n: 
Apt. w Krakowie: Bartmański i Sp. 
F. Gralewski, Z. Marcnin, zaw. Mi- 
kucki, M. Prań, W. Redyk, L. Rosen- 
kerg, K. Wiszniewski, Drog. Roman 
Drotner, Hnaxt fronaz, J. Hanak, 
Arnold Reifer, Reim i Sp. Jd. Ble- 
manziewicz, R. Pachuccki, St. Rot- 
nawski, F. Zowotk i Sp, J. Wiśnie- 
wski i $p., Mat. fidlg. Moritz Kraisler; 
Drog. w Bochni: Jan Michnik, Sta- 
nistaw Pawłoswki; Apteki w Nowsm 
Saozu: (1. Gorzeckiege, R. Jakukow- 
ski, Drog. T. Kwieciński; Apt. w Rze- 
szowie: A. Karpiński, Klisiewicz, d. 
Kołodziejowski, Lazar Frieden 
w Podgórzu ' 


„Soon“ 


nieprześcignione wolne od ołowin 
mleko na włosy 
posiada cudow. własność, że przy- 
wruca siwym włosom ich dawną 
barwę; czerwone lub jasne otrzy- 
mują ciemny odcień. Zabarwienie 
następuje nieznacznie, tak że nikt 
tego nawet nie zauważa, jest rwa: 
łe, nie odbarwia się nigdy nawet 
przy myciu głowy. 
„Sloo* działa na cebulki włos. 
daje im potrzeb. pożywienie usu- 
wa łupież i nadaje włosom pię: 
kny połysk. „Sleo* jest przez le- 
karzy wypróbowany i polecony 
wolny od ołowiu i miedzi, a za- 
tem absolut. nie szkodliwy, jest 
doskonałym zarówno na glowę jak 
brodę i brwi. Cena fi. K. 4, 31 
f.K.10, 64. K.18 Wysył. za zn. 
lub poprzedn. nadesł. sumy prżez 
generalny skład 1666 0 


M. Feith Wien Wł, Mariahilferstr 45. 


OOOOSŁOGOGOJO 
PRZYRZĄD 


do otrzymywania światła 
Drumonda (kalklicht) w zapeł- 
nie dobrym mtanie, dla posia- 
dających Kinemntegraf lub seio- 
piikon jest de sprzedania. Wia- 
demość w Administracyi „Głosu 
Narodul* 


DOÓGŃWHCEK 


PALARNIA KAWY 
PP. Gospedyś! 


j W Niedzielę dnia 21 Stycznia 1906 
WSPANIAŁE 


i £ PRZEDSTAWIENIA 
a nopot. o g. 4-tej I wieczór o 8-mej 


Í= E ti Eno 
Ą Popołudniu płacą dzieci 
jg niżej lat 1) połowę ceny. 


| Popołudniu o 4-tej 


Ę JANKOWSKI przeciw ETTINGEROWI 
M UIGANIEWIGZ przeciw DRNZIGEROWI 


k Wieczór o 8-mej 
NLI KALI DGLY przegiw CLORENTO 


A LURISH przeciw PIRRAD LE GDŁOSSE 
A GIEKOWSKI przeciw JANKOWI zza 


VW Poniedziałek 22 Stycznia 
o godzinie 8-mej wieczór 


l zapasy 


AALI KALI OGLY przeciw ORNZIGE- 
ARONI PUGATSCHOÓW przeciw ETTIN- 


GIENKOWSKI przeciw GYGANIEWI- 
GLOWI ema (a życzenie p. B'en- 
jikowskiego walka tewać będzie 
| aż da rozstrzygnięcia, 


Ceny miejsc; Krzesło w loży 
BO kor., miejsce numerowa 
Ñ ne 4 kor, 1 miejsce 3 kor., 

2 miejsce 2 korony. Ga- 
g le:ya 1 kor. 


BMutynowana 


nauczycielka muzyki 


uczennica pierwszorzędnego proie- 
sora udziela lekcyi gry na fortepianie 
n siebie w domu i po za domem pe 
przystępnej cenie. Wiadomość w Ad- 
ministacyi „Głosu Narodu. *1651 © 


OBRAZY olele i rodzajowe 

po cenach bardzo niskich 
włassy wyrób ram wszelkiego ro- 
dzajn, najstarsza firma w tym za- 
wodzie na miejscu, rok zaloż. 1866 
b. Leichta w Krakowie 


ulisa Pijarska przy bramie Floryanskie 


STARUSZKA 


80 letnia, samotaa i niedolężna, nie- 
gdyś zamośźna i z dobrej rodziny, 
ebecnie wskutek niegaczęśliwych wy- 
padków rodzinnych, podczas pow- 
stania pozostaje bea pemosy i opieki, 
Zwraca mię przeto w swej niedoli 
de ludzi mił siernyeh z prośbą przyj 
seia je; z pomocą. Lèskawe dą 

prayimuje ewent. wakaae adros Adm. 
Głosu Narodu. 155 


M. JAWORNICKI 
Kraków, Rynek gi. 44. 


Księgarnia 


6. GEBETHNERA i 


w Krakowie 
POLECA: 


Amicis de Edmund Serce Książka dla chłopców. Przekład 
Mary. Konopnickiej. Wydanie ilustrowane K 5.—. 
W ozdobne: oprawie kod «dresy WIEK 4, 
Beecher-Stowe H Chata Wuja Toma. Powieść opracowana 
dla młodziezy. Z 4ma rycinami. Wydanie Żcie przej- 
rzane i poprawione. Karton aa e 
Bełza Stanisław W delinach krwi. Z 11 rycinami. 
Bukowiecka Felena. Księstwa warszawskie. Z 12 rycinami. 
Karton > JR aeAf «owy. 
Chrząszczewska J. i Warnkówna J. Rok czytania. Wypisy na 
klasę trzecią. Wyd. 2gie, przejrzane 1 poprawione. 
W oorno W SF. 4222... „6 
Cuthbert O. Bracia i przybycie ich de Anglii. »The Friars 
and how They Came to Engiandc. Przekład z To- 
masza z kcclestonn »De Adventu F. F. Minorum 
in Angliam«. Tłomaczone z angielskiego. . . « 
Dante Alighei. Boska kemedya Ill. Raj. W przekładzie 
Edwarda Porebowicza. Kor. 2:60 W ozdobnej opr. 
Drzewiecki Konrad. Nauka czytania i pisania. Z objaśnie- 
niami dla nauczyciel i z wzurami lekeyi. Z 61 
PE "=... 00. 4-6 m ud. 2- 9 6 
Duchowicz B. Go jeść I pić aby być zdrewym? Z tablicami 
Epitre en trois points a messieurs les russes WŁ. 
Gomulicki Wiktor. Wspomnienia niebieskiege mundurka. Z 6ciu 
rysunkaini w. Górskiego. Kartwu K 3:20. W ozdo- 


bnej oprawie JA. 79. | sama okaS TE 
Grubiński Wacław. Na rubieży. Dramat w dwóch odsłonach  2.— 
— Pocałunek, albo smętna bajka o dniu powszednim 3:20 
Herbaczewski Albin J. Potępienie, tragedya duszy. (Cztery 
miraże na pustymi «latwy 1 wykuania) A 0 Gr 
Hopkins Ellice. Mat.i i synowie, czyli potęga kebieoości. Prze- 
kład Izy z Moszezeńskicu hzepeckiej. Wyd. gie 2 
Jankowski Czesław. Na marginesie literatury, Szkice i wra- r 
żenia . ; '— 


Korzon Tadeusz. Histerya wieków średnich. Wyd. 3cie, po» 
prawne, z lhczne(mi rysunkami w tekście . a 
Kossakowski Stan. hr. Praktyczny Poradnik lekarski, zawie- 
rający parę uwag o przyczynach chorób, odnośnie 
do ich leczenia, oraz zbiór recept popularnych. 
Przekład lreny Popławskiej . ; an a ak 
Kraushar Al. Towarzystwo Warszawskie przyjaciół nauk. 
1800—1832. Monografia historyczna osuuta na źró- 
dłach archiwalnych. Księga IV. Czasy polistopa. 
dowe. Epilog. 1831—1836. : : 
Krotoski-Szkaradek K. dr. Z dziejów refo 
polsce . „TEJ MDN TE... 
M. I. ks. Pamiętniki wiewiórki, wyszperał i podał w świat 
Maszyński Piotr. „£utnia '. Pierwszy wybór kwartetów męs» 
kich, polskich i ubcych kornpozytorów. Zeszyt VI. 
Michalowski Z. Z słonecznych blasków i fal księżycewych 
Mickiewicz A. Księgi naredu polskiege. Tenst piorwotny, 


jrmacyi w Wielko- 


. . 


—50 
2— 
2:60 
1:80 


z autograiu... wydał J. Adleubach Ja.) «m: UAEGÓO 
Morawska Z. Przygedy Imć Pana Mikołaja Reya. Powieść 

dla młodzieży. £ 6 rysunkami K. (rórswiego. Kar- 

ton K 4£—. W ozdobnej oprawie fw € 4:60 
Moszyński J. Na rozdrożu pemiędzy odruchem a sumieniem —'30 
Niedźwiecki M. 0 naszym największym poscis Adamie Mio- 

kiewiozu (Wyd. macierzy Nr. 53). . . . . . . —10 
Niewiadomska C. Elementarz Nauka czytania i pisania 

z obrazkami 1 wzorkami pisma . . „1 4. 4 —*80 
Niewiarowski Jan. Osadnicy w puszczy pelskiej. Z 12 ilustra- 

cyami K. Górska wo. W ozdobnej kart. okładce 4%— 
Odozytów siedm e wychowaniu, wypowiedzianych z okazyi 

25-c1a Stowarzyszenia Matek chrześcijanskich w 

Krakowie 2— 


Prajer Wi. Katalog rycin Daniela Chedowieskiege, znajdu- 
jących się w Muzeum Narodowem w Krakowie. 
(Wyd. Muz. Nar.) . . 

Prout Ebenezer. Nauka instrume 
ONO PJ OW . a » M sa UŁ 6 

Rey Mikołaj. Figliki. Dia uczczenia czterechsetnej rocznicy 
urodzin autora, wvdał w podobiźnie Wiktor Wittyg 

Rodziewiczówna Marya. Jaan. VIII 1—12. Powieść a 

Schiffmann Arnold. Fifi, dramat w 3 aktach K 2.—. Na 
pap. grubszym . lo o /6 o a 

Scholz R. Królewna wiosna, bajka sceniczna w 1 odsłonie 

Skorewidz dóbr tabularnych w Galicyi z W. Ks. Krakowskiem. 
Na podstawie najnowszych rInateryałów urzędo- 
wych, ułożyło Krajowe Biuro statystyczne przy 
Wydziale krajowym dh Eed ga. 

Slowacki Juliusz. Zawisza Czarny, dramat. Z autografu 
wydał Artur Górka . 4.3 CEPS LA W 

Udziela Seweryn. Hafty ludu krakewskiego, 24 tablic . 

Vogel E. dr. Podręcznik fotografii praktycznej. Przewodnik 
dla amatorow 1 zawouowców. Upracował wedle 14 
wydania niemieckiego Stanisław >zalay. Z 119 ry- 


ntacyi. Spolszezył Gustaw 


cinami w tekscie i 15 tablicami . 4%, t 
Wallace Lew. Ben Hur. Opowiadanie z dni Mesyaszowych 

Wydanie nowe przejrzane i poprawione. Tłoma- 

czenie z angielskiego Mt: 3:— 


Zieliński Z. Inż. Przedmowa do młodzieży. Wyd. 2-gie ; i —410 
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


| 
SPÓŁKI 


0 
Szyldkretone szpilki 
1.g l grzebienie bardzo tanio! 


1170,8 ąbki i szczoteczki do 


Budapeszteński 


Hurtowny sktad win i dom producentów 


pierwszej klasy poszukuje natychmiast zdolnego pierwszo- 
rzędnego podróżującego Polaka chrześcijanina na Galicyę 
i Bukowinę. Tylko dobrze obznajomiene i samodzielnie u- 
zdolnione siły zechcą swoje oferty zaopatrzone w odpis 
świadectw i fotogratje nadsyłać pod „Dauernde Stellung F. F. 

116“ an Haasenstein & Vogler, Wien, I. 188 3 


ZRANIENIA 


każdego rodzaju winny być przed jakimkolwiek zanieczyszczeniem ochro- 
nione, — gdyż przez takowe najmniejsze zranienie w bardzo ciężką 
ranę zamienić Się może. Od 40 lat znana maść ściągająca. zwana 
Prager Haussalbe, okazała się do tego najstosowniejsza. — Maść ta 
utrzymuje ranę czysto, ochrania takową, Iagodzi zapalenie i ból, dziala 

ochladzająco i przyspiesza zabliźnienie. 


tag” Przesyłka codziennie. "ŒA 


1946 15 


Cena 1 dnżej pnszki 70 hal, 1 małej 50 hal. — 
Za nadesłaniem kor. 3'16 za 4/1 puszki, kor. 7 
za 10/1 p., franco do wszystkich stacyj austr.- 
węg. monarchii. — Wszystkie części opakowania no- 
szą prawnie deponowaną markę ochronna. 
SKŁA 


GŁÓWNY , 4 
B. FRAGNER, c. k. dostawca 


Apteka „pod czarnym orłem", PRAGA, Mała Strona, róg ul. Neruda 203- 
Skłały w aptekach Nustro-Węgier. — W Krakawia w znaczn. aptekach: 


Proszę zażądać! 
zadarmo i opłatnie mój 
bogato ilustrow. €©n- 
nik obejmującyprzeszio 
1000 rycin doskonałych 
*«anich i trwałych zegar- 

ów oraz przedmiotów 
e złota i srebra 
Hanns Konrad 


Pierwsza Fabr yka 


Dla towarzystwa i opieki dorosłej 
panienki 


potrzebna jost 
inteligentna osoba 


w Średnim wieku, starannie wycho- 
wana, z wykształoeniem i znajomo- 
ścią prowadzeuia domu. — Zgłosze- 
nia z podaniem żądań i życiorysu 
uprasza się pod lit. A. B. Z. poste 


tA 


rest. Tarnów (za okazaniem kwitu Zegarków 
inseratowego. 172 3 Brüx Nr. 1450 
(Czechy ). 
Prawu-iwy srebrny remontoir zł. 


3:80 z podwójnemi kopertami złr 5'75. 
Prawdriwy srebrny łańcuszek złr. 
1:20, 160, 1:80, stosownie do wagi 
Prawdiwy amer. niklowy remotoir, 
kotwicowy system Roskopf Patent, 
wraz z nikl. łańcuszkiem i skurzanym 
futeralem złr. %—, 3 sztuki 5'75, 6 
szt. 1125. Tem sam z podwójnymi 
kopertami ża Sztukę zlr. 3:40 Budzik 
niklowy xir 1:40, 3 sztuki zlr. 4, 
z tarczą Świesącą w nocy zlłr 166, 
3 szt. 4.50. Żadnego ryzykar. Wy 
miana dozwolona lub zwrot pienię- 
dzy. Dla każd. zegarka 3 lata pismn. 
gwanrancyi. 1724 30 


SO proc. taniej 


Rogowe szpilki do włosów 
Grzebienie — szczotki — 


zębów poleca 


Skład Apteezny 


Mr. Jadw. Klemensiswiczowej 
w Krakowie, ul. Karmelicka 15. 


ADN iR] 


i szem py" HK. Roman fryzyer, Kraków, 
Najlepsze hygieniczne paryskie ul. Szewska 1. 2i. Poleca karty abe- 
TOWARY GUMOWE namentowe ua golenie po 1 »łr. na 
se golenie z czeganiem włogów, po 1 złr. 
DO CELÓW SANITARNYCH 50 ct. Zaklad prawdziwie HySleni. 
polecają 3184 cznie czysto utrzymany. 15 0 
E OC O OS 
Roim i Spoikaj| zakład komisowy 
Rynek 37, Kraków, Liwia A-B. z gł 
Cenniki darmo. — Wysyłki dy- H T l 
RA . Leleszniekiej 
CETAN KINIE: waż 
a BER ulicy Szewskiej I. 10. I. p. 
oleca: sda mebli mah. krytych 
s pluszem, kasetka srebrna na 12 osób, 
Zastawiene porcelanę sSaską, garnitury sobolo- 
brylanty, złoto, srebre i inne klej. we, kantorek z w. XVII, dywany 


perskie 7!/ m., czaprak z w. XVII, 
kon:p urządzenia salonów, jndalń 
i sypialń, fortepiany, pianina, ma- 
katy, obrazy, biżuterye, porcelanę, 
iampy, kandelabry, różne sprzęty 
pojedyncte. Garderobę męską i dam- 
ską. — Powyższe przedmioty przyj- 


noty i starożysności, wykupuje (bez 
kosztów strony) celem kupna po naj- 
wyższych senach. Ząkłnd jubi- 
lerski ul Szpitalna L 9. I p. 9 25 


n mujse się w komis. 
Pierwszy Zakłalj | 
PLISOWANIA | M L E K O 
przy ul. adi) dE parter $ | Z dostawą do domu, może 


dostarczać na umowę roczną 
zarząd Dóbr Rząska, poczta Ło- 
bzów. 164 10 


wszelkie roboty w zakres pli- $ 
sowania wchodzące (fady glad- $ 
kie, płaskie i desenie). Snkien § 


kleszowych wypożycza się for- 
mọ albo na życzenie przykrawa 
Się je i szyje w zakładzie. 


Da sprzedania 


Zakład fryzjerski 
w Krakowie, 25 lat agzystujący, 
dobrze się rentujący z powodu ste- 
bości właścieiela jest do sprzedania. 
Wiadomość n WPana Łojka, Szpi- 
talna Nr. 28. 165 3 


Potrzebny zaraz 


UCZEŃ 


do handlu Kkolonialne- 
go i delikatesów. Bliż- 
sza wiadomość w Ad- 
zninistracyi,,Głosu Na- 
rodu“. 174 4 


5000 mtr. kubicznych i więcej 


drzewa bukowego 


w okrągłym st-nie jest do sprm- 
dania loco stacya Nowy Targ. Wia 
domość St. Krzeptowski G: Stanek 
Zakopane. 26C5 30 


y 
y 


to sobie życzy mieć uczo 
kieliszek 


AT 
(LL 
raczy zamówić kartką koresp. 

w handlu Jakóba Pie 


w Podgórzu. 
Zleleaiak Nr 1, 1 garniec 4 li- 


tr zir. 2 
Zielemisk Nr. 1 gar. 4 lit. „ 2 
Sameredner mader Smaczny, 

1 garnies s 
Tekayskio deserowe wytra- 

wne 1 garnise 
Wina sycylijskie: 
Alcame b. dobre, 1 garmiec „ 
Castel del Mente, 1 gamiec ,„ 
Odbiorcem z Krakowa odsylam 
domu i oplacam akcyzę. 
Zlecenia z prowimcyi odwrotni 


LJ 


1 
2 


Prawie nic nie używaną 
doskonała nożną maszy 
do szycia 
można nabyć za 30 złtr. 
Barczyński, Podgórze, Kiliński 
go 16 I p. 210 


Krawaty 


ze szklanych pereł 
(niezniszczałne) 6 szt. po 4 
80 h. wysyła Jarosław Loun 
Zasada P. Drzkow, Czechy. 

208 


ZASTĘPSTWO 
Ige Ogólnego Związku 
Urzędniuów 
monarchii austr.-węg. 


„BEAMTEN - VEREII 


Tswarzystwa wzaj. ukezpiaczeń kred 
rzeprowadza ubezpieczen 
Życiewe podług wszelkich kc 
binacyf. 2354 
Wyrabia peżyczki majkorz 
stuiejwze dla P. T. eficerów, urz 
dników państwowych, krajowy: 
i prywatnych za i bez kondyktu; di 
P. T. adwokatów, lekarzy, kupcó 
przemysłowców i d. d. jak niemn 
zajmuje się przeprowadzeniem Ko 
wersyi dóbr. 
Bez zaliczek! 

Zgłoszenia pisemne lub ustne mi 
dzy godziną 3 a 5 po poludniu. 

Kraków, Dietlewska SL. 


SUBJEKT CUKIERNICZ 


sklepowiec 
władający również językiem 
niemieckim, potrzebny zar 


Jan Michalik 


Fabryka czekolady, Krakó 
Oterty listowe wprost. 
200 10 


10.000 Kor. 112.000 K 


w całości lub w części, są d 
ulokowania na pierwszą hipd 
tekę po Banku. — Zgłoszeni 
dla Z. Z., składać w Admur 
stracyi »Głosu Nar.« 146 


W Wieliczce 


jest do sprzedania realność w he 
dzo pięknem położenia z budyń 
kami gospodarczymi z dwntnorgi 
wym ogrodem, w części owocov 

najszlachetniejszych drzew, w wi 
kszei części znowu grunt, nadają 
się do rozparcelowania. Wiadom 
ści udzieli Administracya „Głosu 1 
rodu“. Pośrednictwo wykluczon 


OQOOOJOOXODOGC 
Około 120 polnych posa 


dla mężczyzn wskaże „Stellen 
keiger* Cieszyn ul. Kolejowa. - 
(Bliżsaa wiadomość za dołącz. ma 
zi listow.) 3) 


Kamienica 


w Grzegórzkach przy ul. Szkolne 
nr. 67, wolna od podatku, tanio dy 
nabycia. Wiadomość u Mośkiewicz 
tamże. 1 


Prawa ochrona: Kanie naśladewsmie i każdy pszodruk podpada karze 
Niaznajemeścią astaw tłumaczyć alę nia można. 


Sędzia: Pan jesteś oskarżony © to, 
żeś Pan prawie wszystkie pieniądze, do 
estatniego hkalerza, wydał niepotrzebnie 
ma gupelnie liche i bezskuteczna Środki, 
ehoeiaż Pan, jak prawie każdy, musiał 
wiedaieć, że tylke Thierrega balsam I 
maść eentyfellewa są jedynemi najpewniej- 
szemi, najskuteeuoiejszemi i niezsawodne- 
mi Środkami leeaniczemi we wnzalkich 
wypadkseh, £ to zostalo też stwierdzone 
tysiącami podsiękewak. 

Oskarżony: Niestety, dalom się ne- 
mówić kilka rasy i neśekiem się do pior- 
wanych lepszych, sachwalanych mi środ- 

ków liekych i bezskutecznych i fałszo- 
wanych balsamów, ezego teraz bardzo żalcję. 

Sodzias: Nieświadomość nie jest podlug ustawy żadnom uniewinnie- 
niem lub usprawiedliwieniem. Dlaczego nie kazaleś Pam przysłać sobie 
brosmarki z tysiącami podziękowań aptekarza Thierrere w Pregradzie, 
kiody się ją przecież wysyla każdemu na żyszenie ża darmo opłaconą ? 

Oskarżeny: Nieszety i ia okolicaność nie byłe mi znaną. 

Sędzia: Pod warunkiem, że to Pan uczyni terar, jesteś Pan tym 
asom uwolniony od oskarżenia za przekroczenia popełmione przez to, 

Paa nie troszczył się, jak tego obowiązek wymaga, o adrowie swoje 
à Sweich. Powinieneś też Pan w pray ssl Aki aanięcha' nabywsm'a i uży- 
fwamia wszcikiek innych lishych i bszskutecznysh surogatów i falsyfika- 


pewnych, niezawodnych i zdumiewająco skutecanych środków. Pmepisy 
© zdrowiu shcą, zebyśmy ich wszyscy ściśle przestrzegali, a nieposzano- 

amio iók, czy to »skutek nieświadomości, ezy też wskutek niedbalstwa, 
jpociąge za sobą naprawdę surową karę przez ehorohę, lub też ce ngj- 
pntiej przez oslabienie ustroju. 
Ku pomocy cierpiącej ludzkości i ku złagodzeniu bólu i cro-ób 
Thierrego balsam i maść centyfoliowa najniezawodniej i nie po- 
obrajesz Pan już dlużej cierpieć, jeżeli Pan be, prsytem bardzo tanie 
odki, zawsze będzieaz miał w domu i bez przerwy ich używał. 

Thierrege balsam jest niezrównanym środkiem pczeciw kaszlowi, nie- 
ytom, elarpleniem piersiowym, zołzem, zapaleniu gardia, chrypce, zapaleniu 
gkrzeli, elerpieniom płucnym, zwyrodniemiu wątroby, kurczom żołądka, kolkom, 

oezowłam w trawieniu — szczególnie przeciw Iniluenzie i t d. i Sprowadza 
pewną pomoc i skutek. 

Omna 12 małych flaszek lub 6 dnzych, lnb też 

ke jedna wielka osobliwa flaszka z patentowanen: 
prmiłemepriem 5 K opłatnie. 
Thierrego masć centyfoliowa jest Środkiem Non 
Bes tira przeciw wszelkim chociażby mie wiedzi ć 
zastarzałymi ranom, zapeleniom, dolegliwościom 
lors, stwardnieniu pie m, podbiegnięciu krwią, 
wodem, puchlinie, wysiękom, zranieniom, róży, 
pwotwerom, wzdymkom, ranom u dzieci powstałym 
d leżonia i t. d. 

Mezmiękcza ranę i wyciąga z niej bez b.lu 
le obce ciało, które się dostało do niej, jak ołów, 
łe, drzaagi, piasek i ¢ d., zapobiega zawceasu 

prawie zawsze zakażeniu krwi i sprawia, że 
awst nisbolesna operacya jest zbyteczną. 

Cema 2 słoików epłaeenych 3:60 K. 
Brosznrę z tysiącami oryginalnych podzięko- 

Á ewirymuje na śyczonie każdy za darmo opile- 


Allein echter Balsam 
ma der Szhuttecze|- Agolti=-5 
des 


A Thierry in Pregrade 
ai Robftsch- Szasrhnmn. 


Wysyla tylko po otrzymaniu należytości lub za aaliczką 
Aptekarz A. Thlerry w Pregrada bel Rehitach-Sauerbrunn. 
Dostać inożna we wszystkich aptekach i drogueryach, 4, 


1 26 


pierwsza Krakowsh, 


elektro-mechaniczna 


PALARDIA KAWY 


POLECA 
ezma te 
wyborowe 


>atunki 


3 


palonej 
RAjAOWsEYMA 
i najlepszym 
spesobem 
apomoca 
jorącego 
powietrza 
po cenach 
ajprzystęp- 


niejszych. 
1881 0 


© >. = 
Op, a 
ogg manaa ounto" 


0 sawopniEh! 


KRAKÓW 
SpeF gł 44. 


Pa a 


RD ZY ZEE HETERET ac 
mów Pan sobie skrzypce ;”* 


za K. 5.—, 6.—, 8.—, 10.—, 12.—, 16.—, 20—, 30. —i t. d, 
lub też CYTRĘ za K. 12.—. 16.—, 20— i t. d, WIOLON- 
CZELĘ za K. 12.—, 15—, 17.—, 25.— i t. d, KOÓNTRA-BAS 
za K. 26.—, 50.— i t. dọ, lub GITARĘ za K. 6.40, 7.20, 8.—' 
11.— 1 t. d, C-B-FLUGELHORN, TRĄBEKE F. (w ksział- 
cie 8) tylko K. 26—, 32.— m A. Osmanka a będziesz Pan za- 
dowolonym z przysłanych przedmiotów. Wszystkie instru- 
menta muzyczne, przybory i trwale struny dostarcza po nej- 
szych cenach,— Wielki katalog gretis. 


Adres: A. Osmanek, Schónbach — Czechy. 


g 


"LET 
4 4% 
Taca F 


s 80 


sE 


dów, a trzymać się zawsze tylko balsamu i maści Thierrego, jako jedynie | £ 


Północno Niem. Lloyd, ke 
(Norddeutsoher Lloyd) 
Generalna Agenłusa dla Galicyi 5: 


we Lwowie, ul. Grodecka 93. 


Kwarantana dle pasa- 
šerów z Galisyi ze- 
stala aniesioną wekcc 
ezego pasażerowie do 
Ameryki mogą zaraz 
z Bremen odjeżdżać. 


Regularna kezpeśrednia komunikaeja przewszewa z Bremen, 
pospiesznymi i pocztewymi paresiatkami. 


DO STANUW ZJEDNOCZONYCH AMERYKI: 


my (Buenos Ąires), Australji, Japenji ete. 


B" Bilety kalejnwa do beldoj otacj! Półueonej mary. | || 
Wszelkica wyjaśnień w sprawach podróży, adziela i bilety 
sprzedaje: 


Generalna Agontura Półs. niom. Lloydn 


we Lwowie, ul. Grodecka 93. 
J Keoresp. w języksek: polskim, rashkim, nionieckim. f 


rzy cierpieniach żołądka È 


występują wskutek zaniedbanych zaburzeń crganów trawienia 
najczęściej: brak apetytu, zatwardzenie, palenie w pierałach (zgage), 
wzięcie, zły posmak, bole głowy etc. i są nierzadko przyczyną wiel- 
kiej szkody na zdrowin jeżeli się ryshło temu nie zapobiegnie. 
Jako I IE średek przeciw wszystkim objawom zę- 
psutego żołądka zyskały sobie od dziesiątek lat jako krople 
mariaeelskie ogólnie znane i ulubisgne 2179 12 
Brady'ecge kreple iełądkewe 
z powodu swojego porukan cego apetyt i wzmacniającego 
dzialania, powszechne uznanie. ma ax flaszkę Wras że spo- 
sobem użycia K.—'80. Flaszka podwójna K. 1'40. 
Przy zakupnie w aptekach żądać wyraźnie tylko pra- 
wdziwych kropli żołądkowych Brady'ego i nie dać się mamó- 
wić na coś innego. Zwracźć proszę przytem uwsgę na opakowa- 
nie w ezexwone fałdowane pudelko z wizerunkiem £, 42,2,2145+ 


Matki Boskiej jako marki ochronnej i podpisem 
Główny skład C. Brady'ego apteka Wien I., Fieischmark$ 
Nr. 1, 377, sa pobraniem lab zaliczką Kor. 5 sześć małych, 
| Kor. 450 trzy duże flaszki opłatnie, bez dalszych kosztów. 


a A ES 

z Czeeh. Wysyłamy bez RUN każdej staeyi za zaliezką lub pə- 
przedniem nadesłaniem kwoty w nadzwyezaj użytecenera, nowem epako- 
waniu (to za darmo), uezsiwy, dobry towar, darte i miedarte według ży- 
czenia: 10 fantów szarego, puszy si6go pierza podusxkowego K, 9.20, 
10.—, 12— do K. 14.—. 10 funtów lepszego, białego gęsiego pierza 
K. 16.—, 18.—, 20.—, 24.—, 30.— do 40 Kor. 10 funtów dartego pól- 
pnechowege w najlepszych gatunkach K. 20.—, 24.—, 30,—, 40.— do 

52 Ker. 1 funt puchu arego K. 3.40 do K, 4.—, 1 funt pu- 
ę chu białego K.4.—, 5.— do K. 6.—, 1fnnt najpiękniej- 

szego puehu (z piersi) najlepszego gatunku K, 7.— do K.8 
Gotowe lóżka: 1 pierzyma i 2 poduszki w wielkieh ezerwo- 
nych wsypash ed K. 14:—, 16.—, 18.—, %.— do 80 K. Prae- 
sylki poniżej 10 fantów będą destarczane franxo tylko przy 
Zamawianiu puchu. Jak najskrupulatniejsza ebsluge zagwarantowana: 
A,Fileischi & Sym przedtem Anteni Fieischi, sklad pierze 


NE Nr 79 (Czechy). l 
Wymianeg lub z wiroż opłatą porta doawolons. Odsprzedający oiraymnją 
odpowiedni rabat. 


Najlepszy tłuszcz roślinny 
z owoców kokosu jest jedynie ekolo reku pol 
W uznany i polecony przez C. k. Zakład doświad- 

czalny dla środków spożywczych powsżechnego 


austryackiego związku aptekarzy 
jako najlepszy tłusz do potraw teraźniejszości 


ZUNERO1 


z fabryki Kumerolu firmy 

EMANUEL KHUNER & SOHN, WIEN 
c. i k. dostawcy dworu zalożonej w r. 1880. 

prawdziwy wtenczas, gdy pnakowene 
i zaopatrzone słowem „Kunerol 

i marką ochronną. 


(Nowego Jerka, Baitimere, Galresten) Brazylji, Argeaty- 


Ważne dla Rodziców. 


r Pensponat dla uczniów 


pod kierownictwem ks. kate- 
chety przyjmuje każdego cza- 
su wychowanków za cony u- 
miarkowane. — Bliźsza wia- 
domość: Tarnów, ul. Semi- 

narska 15. 187 2 


Uzdolnione panny 


w handln masarskim potrze- 


|| bne zaraz — Wiadomość: 


Hardel masarski nl. Diuga 26 
w Krakowie. 208 å 


Do sprzedania. 


Duża parcela budowlana (egród 


| owocowy) w najzdrowszej 
§ | dzielnicy miasta.— Zgłoszenia 
E listowne poste restante Kra» 


ków O. P. Pośrednictwo wy- 
kluczone. 202 3 


Uhłopczyk 


zdrowy i ładny, siereta, x inte- 
jligeninych rodziców, mający 3 
E jest zaraz do oddania na 


wiasność z warunkiem, aby dom 
był religijny i uczciwy. T. W. 
poste restante Kraków poczta 

główna. 204 3 


ADMINISTRACYA p 
Wapiennikób i Kamie- 
niołomób Miejskich 


pod kierewnistwóm Magistratu w Ped- 
górza sprzedaje po przystępnych wy 
20 


neeh 
WAPNO SHALISTE 
odznacaone listem uznanie na Wy- 
Stawie budewlanej we Lwowie 189% 
T, Oraz wialkim medalem siotym 
na Wystawie przyrodniezo-lekarskiej 
w Krakowie 1900 roku. Wapne ga- 
szene | Wapno de oprawy reili. Ró- 
wnież poleca ze swych skal zwa- 
nych „Krzemionkami' i „skałą T war- 
dowskiego* Kamień hudewiany, bru- 
kswy I Szuter. Zamówienia prayj- 
muje Kassa miejska w Podgórzu, Te- 
lefon Nr. 161i Zarząd wapienników 
w Pedgórzu, Telefon Nr. 162. 


KRAWATKI 


przyjmuje się do wzorowego 
czyszczenia i przerabiania. — 
Sztuka 10 ct.—Z danego ma- 
teryału wykonuje się najnow- 
sze fasony. Ul. św. Krzyża 
l. 7, w domu gdzie wydawni- 
ctwo »Głosu Narodu«. 289 3 


Proszę zażądać 
gratis i franco bogato ilustrowany 
cennik, obejmujący przeszło 1000 
rycin, trwałych dobrych i tanich 
instrumentów muzycznych wszelkie. 
go rodzaju ed 213 0 


Haunsa Kónrada 


Bom wysyłkowy Instrumentów muzysznych 
gór kruszoswych w Brūx Nr. 348 (Czeshy). 


Polecam najlepszą 
HMarmonję ręczną 


Nr. 3001/,, 10 a? reguły 28, 
dów, wielkość 24:12 cm. wł. 2.00 
Nr. 305!/, 10 klaw., 2 reg., 50 tonów, 
wielk. 24:12 cm. .« . zł. 2.70 
Nr. 663 10 klaw., 2 reg., 50 tonów, 
podwójny głos, 3 bogate trąbki, 
wielk. 31'15/4 cm. . . al. 350, 
Nr. 696/III 10 klaw., 3 reg. 8 glos., 
70 ton., wielk. 83-16'/ą cm. zł. 450 
Zadnego ryzyka! Wymiana dozwołona 
lub zwrot pieniędzy. 


SKLEPIK 


| wPółwsiu-Zwierzynieckiem 1. 39. 
; Tamże i stajnia na 3 konie do 
„ wynajęcia. 186 3 


BO. 
DET æ rosyjskie B Największy Dykór kd perlem, mądei, pszelkich Środków foalefowąch, krajsmąch I zagranicznych 
Baa ur je ye REIM i SPÓLEA, Kraków RA 
“s o zaopatrywania Z ną 


drzwii okien od prze- 
ciągów i zimna. 
Lakier do kaloszy. 


į Przedściółki z linoleum, 


Patrony Sohbrader'a do k 


sporządzania najle- 
pszych likierów 


5 Papier klozetowy. 


Rynek główny L. 37 — Linia A-B. 


polecają po cenaeh najumiarkowańszych. 


Podeszwy i obcasy gu- traon i ki stołowych róánege W T fo 
japońskie. ermofory ogrzowaceo mae Fg $ : " r 
mowe. atunku. jal życia] Cenniki na żądanie darmo i optatnie 
Szczotki do wycierania g ciala. , Farby olejne do użycia ą p . 
e drozd ae czo pokoi. od i Sudotia ziół- É Lampki platynowe i a- gotowe. 
uoixów 11 ba a Wielki wybó i ka do sporząćsania M  paraty Longlife do od- Lakiery i glazury de pe- Ś b Dwa razy dziennie 
bestowe, korkowe if a E bów likierów ORA ] Świezsnia powietrza dłóg. , Fattingera suehary dla È wysyłki pocztowe. 
słomkowe. nZuZOLKATSKICH se“ i Sudett. w pokojach Masę francuską i wo $ _ Psów. pc 


Smarewidła na kopyta, 
Mydło dosiodei. Piya 
restyt. Kwizdy. Okwy 
do maszyn. 


Porkia, Pecusin i wapno | 
pastewne dla bydła. $ 


j ATENTANWALT 
D.FRITZ FUCHS 


Jf ir orgrter Chemiker 
jiet) - 


F Techn CAs Bureau 


A INGENIEUR A-HAMBURGEF 


3 Wien tll. Siebensterngasse | 


Wódkę francuską Bra- i 


Bs zay'a i Mola. 
SPE 


Latarki stajenne, ręczne 
i kieszonkowe. 

Ochraniacze uszów od 
zimna i mrozów. 


Smarowidło do obuwia 
i podeszwochronne. 
Lakiery, pasty, kremy do 
odświeżania bucików. 


Olej przeciw kurza w 

7 lokalach. 

j Spluwaczki patentowe 
po 6 hal s ka 


skową do zapuszezs ý 
nia podłóg i posa- 


«| dzek. 


P Farby emaliowe Marza. ; 


Artykuly chirurgicane 
i hygienteane. 


nnn PJ at 

Rogóżki szczotkowe, że- 
lazne i kokosowe. 

Chodniki z linoleum, ce: 
intowe i kokosowe 


MAGAZYN 
Nowości dla Dam i 


wrr ahis in we Ownzystkich 


2174 S 


Pomyślność w rodzinie = 
ań 


od zapobiegilwości naszych p Tanie czesził 


| | 
zi | PIERZEI 


n E F 
5 kilo, świeże 
Kathreinera PR f pn K. A lepsze K. 
í A uchows, dar 
Kneippowska w LENO isl, puch., dee, Ri 86, 86, 


kawa słodowa Wysyła epiatnie za pobraniem. 


Zwrot lab wymiana dozwelene 4 
swrotem porta. — Benedici S 


Jest Jedyną kawą słodową, która skutkiem Kath- 


SW na PATRZ wa Tey SZARY Lobos 284. p. Pilsen. Czechy. B81 
JA t. E e s ś p 
Ae j | swiezo Wielokrotne. przez "najwybiialjaz pe Znacznie powiększ ony 1 prze- ma Ji CZKI świata 
RR | da, Å , 
>| Codzienne użycie tejże oprócz pokaźnego zaGszczędze- e æ e ° $V 
OU EE a aa (N7 niesiony do sąsiedztwa gdzie $, a snan sts druit unią 
P ż Przy, zakupnie należy oi sty e $ A zaa e c poleca ek 
A. nie I z naciskiem wymienić a d iernia ped firmą: 
c 4 m Elo arescja % AWiiIEJ „Louvre 201 2 Zygm. Majewskiegoi Sp 
€ md Paka 1 alądz  proboszch Kraków ul. Karmeliska 7. 
c" 5) Konna Zamówienia na wieczorki wykentý 
wię według wymagań. 
W = 1 
5 Chorzy na płuca. garálė, 


krtan i astmitycy! 
Kto dolegliwcści piersiowe i ga 
da Dan et naiuporczywaze, kie B 
astmę nawet do tego stopnia 
starzalą, że wprost już nie de wy) 
liczenia pragnie usunąć na zaw%% 
niech się zwróci do A. Wsi 
8ky ego Berlim N., Woissn 
burgerstr. 79, — "Tysiqee 
dzigkowań dają zapewnienie (iu 

POR kurscyi, — Broszury 
la! 


UCZNIA © 


, poszukuje Księgarnia S.A. Krz 
lżanewskiego w Krakowie. 192 


- FE E 
OSTRZEZENIE. 
Precz z tandetnymi wyrobami wiedeńskich magazyBów, kwóre 
tylko na oko łudzą a w rzeczywistości są licho wykońzone i liczą 
na naiwnych odbiorców. 1781 © 
Panobie! | Kto chce mieć ubranie eleganckie, lub palto medne, 
s trwałe, dobrze dopaz' wane za przystępną cenę Z eałą 
starannością na czas umówiony wykeńczcne niech zamówi u 


Zygmunta Ghilli krawca dd py 


ż .ósyjskich herbat. 
sprzedawaną tylko > 
kietach z. cłową 


WE Wszędzie” dQ 


Wielopole 8 
Wypożycza się fraki i anglezy. Na prowincye wszel. zamów. nsku- 
tecznia się możliwie jak najprędzej. 

P Na składzie materyały krajowe i angielskie. 
Zamówienia przyjmuję e parę zir. taniej jak wszędzie. 


s” yć 1*-3 % 


ET NA RZECZ „TÓW. SZKOLY LUDOWEJ. 


BIBULKI I TUTKI CYGARETOWE 
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PRZEZ INSTYTUT CHEMICZNY C. K. UNIWERSYTETU LWOWĐKIB@® 


Za najlepsze uznane. Wszędzie do nabycia. 
Fabryka: Lwów, ul. Pakska—beczaa. 


Wydawca i Redaktor odpowiedzialny: Dr. Antoni Beaupre. W drukarmi „(Hosa Naroda” w Kra kewir, pod zyrzgdom St. Temnizzewskiego. 


